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Poświecą sie 200. ro c zn ic y
urodzin autora ,TPana Tadeusza

Konkurs 
w Mickiewiczówce 

rozstrzygnięty
- zwyciężył Antoni Żakiewicz 

z Niemenczyńskiej Szkoły Średniej
Trwał dwa dni w Wileńskiej Szko

le Średniej im. Adama Mickiewicza. 
Zgromadził 34 uczestników - uczniów 
ki. X-XII szkół średnich Wilna i Wi- 
leńszczyzny. Podczas rozwiązywania 
I zadań pisemnych (pierwszy dzień) oraz 
sprawdzianu ustnego (drugi dzień) 
musieli wykazać całą swoją wiedzę o

życiu i  twórczości Adama Mickiewi
cza, konkurs bowiem był poświęcony 
200. rocznicy urodzin poety. Po poko
naniu wszystkich trudności, z którymi 
uczestnicy zetknęli się w szczególno
ści w czasie pracy pisemnej, wyłonie
ni zostali zwycięzcy.

(Dokończenie na str. 4)

Przewodniczący ju ry  konkursu d r  hab. Algis Kaleda wręcza Dyplom 
Ministerstwa Oświaty i Nauki RL zwycięzcy Antoniemu Żakiewiczowi.

Fot.Marian Paluszkiewicz

mzmMezxdem~\ A. Brazauskas
udał się do USA

W poniedziałek kończący kaden
cję prezydent Litwy Algirdas Brazau
skas udał się do Stanów Zjednoczo
nych, Głównym celem jego wizyty jest 
podpisanie wspólnie z prezydentami 
USA oraz Łotwy i Estonii Karty USA 
i krajów bałtyckich, informuje ELTA.

Przywódcy czterech państw pod
piszą Kartę w  piątek w Waszyngto
nie, w Białym Domu.

Spodziewane jest, źe po podpisa
niu Karty prezydent USA Bill Clin
ton złoży oświadczenie, w którym m. 
in. zamierza zaakcentować pomoc dla 
dążących do członkostwa w NATO 
państw bałtyckich.

W poniedziałek i wtorek, tuż po 
przybyciu do USA, A. Brazauskas 
oraz prezydenci Łotwy i Estonii Gun- 
tis Ulmanis i Lennart Meri odwiedzą 
Nowy Jork. Przewidziane tu są spo
tkania przywódców trzech państw 
bałtyckich z amerykańskimi przedsię
biorcami, politologami, naukowcami, 
dziennikarzami. A. Brazauskas zamie
rza osobno spotkać się z przedstawi
cielami amerykańskich organizacji 
żydowskich.

W środę trzej prezydenci przybę
dą do Waszyngtonu, gdzie przewi
dziane są ich spotkania z różnymi 
amerykańskimi oficjalnymi osobisto
ściami, m. in. sekretarzem stanu Ma- 
deleine Albright,kierownictwem De
partamentu Handlu i Departamentu 
Sprwiedliwości, Pentagonu, Federal
nego Biura Śledczego. Przewiduje się, 
że zostaną podpisane czterostronne 
porozumienia o współpracy w  walce 
ze zorganizowaną przestępczością i w 
sferze ochrony środowiska. Ponadto 
przedstawiciele Litwy i USA mają 
podpisać umowę o zapobieganiu po
dwójnemu opodatkowaniu.

Prezydenci Litwy, Łotwy i Esto
nii opuszczą Waszyngton 18 stycznia, 
w  niedzielę. A. Brazauskas powróci 
do Wilna 19 stycznia.

W podróży do USA A. Brazauska- 
sowi towarzyszą minister spraw zagra
nicznych Algirdas Saudargas, dorad
cy prezydenta ds. polityki zagranicz
nej Neris Germanas i Algirdas Gricius, 
dyrektor Departamentu Politycznego 
Ministerstwa Spraw Zagranicznych 
Vygaudas Uszackas oraz inne osoby.

N e g o c j a c j e  \ O g r a n ic z o n e  
p o le  m anew ru

Prezydent-elekt L itw y Valdas 
Adamkus rozpoczął wczoraj negocja
cje na temat rekonstrukcji gabinetu 
Gediminasa Vagnoriusa z rządzącą 
koalicją konserwatystów i chadeków 
oraz z centrystami, którzy, chociaż nie 
są  w koalicji, to posiadają w rządzie 
2  ministrów. Koalicja ma w 141-oso
bowym parlamencie 86 mandatów, a 
centryści 14.

P o  w czorajszym  spotkaniu 
Adamkusa z centrystami, ich lider 
Romualdas Ozolas stwierdził, że po 
decyzji Sądu Konstytucyjnego, któ

ry potwierdził, że nowy prezydent nie 
może zaproponować parlamentowi 
nowego premiera, jego partia ma ra
czej nikłe szanse wpłynięcia na 
kształtow anie przyszłego .rządu. 
Jeszcze kilka dni temu centryści li- 
czylina to^że w nowym rządzie, któ
ry miał być tworzony pod nadzorem 
nowego prezydenta, dostaną więcej 
tek ministerialnych niż mają obecnie.

(Dokończenie na str. 3)
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15-lecie Wileńskiego Wincuka i  25 lat pracy artystycznej Dominika Kuziniewicza

Śm iech - to zdrow ie
% Dominik Kuziniewicz w ub. nie

dzielę w Pałacu Związków Zawodo
wych był obcałowywany, gorąco ści
skany, obsypywany kwiatami, płynę
ły też słowa, szczere!, o gorących 
uczuciach. Powodem - dwa jubile
usze Dominika Kuziniewicza:, 15-le- 
cie coniedzielnych felietonów na 
antemŁAudycji Polskiej Radia Li
tewskiego, czyli gawęd wincuka 
[Wileńskiego, zainaugurowanych z 
lekkiej ręki ówczesnego naczelnego 
audycji Romualda Kleczkowskiego 
■25-lecie pracy artystycznej Jubila- 
B*. rozpoczętej' dawno na szkolnej 
[scenie amatorskimi a odliczanej od 
J l Ia- .gsapia w Polskim Teatrze w 
Wilnie u  Ireny Rymowicz, a teraz 
czasem u Ireńy Litwinowicz.

Dominika - W incuka szerzej 
Przedstawiać nie musimy, zresztą 
zrobiliśmy to przed jubileuszem.

• ' j  n 'm wszystko słuchacze 
niedzielnych felietonów „z życia 

Z|ętych”, w których optymizm 
Przeważa, nawet gdy mówi o spra-
I Wachstnutnych.

(Dokończenie na str. 3)

Jubilat Dominik Kuziniewicz z żoną Marią i córką Barbarą, która z oka
zji dwóch rocznic pracy artystycznej ojca wystąpiła na scenie Pałacu Związ
ków Zawodowych w roli Wincukówny i zaprezentowała się jako godna na
stępczyni rodzinnych tradycji gawędziarskich. Fot. Marian Paluszkiewicz

Z  konferencji prasowych

Cz. Jurszenas chciałby wiedzieć, 
co otrzymali parlamentarzyści 

za przygotowanie ustaw
Starostę opozycyjnej frakcji sej

mowej LDPP Czeslovasa Jurszenasa 
interesuje, którzy posłowie na Sejm, 
prawnicy i prokuratorzy w ubiegłym 
roku otrzymali od rządu i ministerstw 
pieniądze za przygotowanie projek
tów ustaw. Na poniedziałkowej kon
ferencji prasowej powiedział on, że 
takiej odpowiedzi oczekuje od pre
miera Gediminasa Vagnoriusa, infor
muje ELTA.

Zdaniem Cz. Jurszenasa, przypa
dek Ministerstwa Zdrowia i ministra 
Juozasa Galdikasa nie jest odosobnio
ny. Według danych, które posiada, de
cyzjami rządu zatwierdzono dziesiąt
ki komisji i grup roboczych, w których 
pracowali posłowie na Sejm. Tylko w 
ubiegłym roku przeznaczono dla nich 
dziesiątki i setki tysięcy litów - odno
tował przewodniczący LDPP. Intere- 
sujego również,ilu prawników i pro
kuratorów było w grupach roboczych 
i ile wypłacono im pieniędzy za przy
gotowanie projektów ustaw.

„Wielkie pieniądze, dodatkowo 
wyasygnowane posłom na Sejm i sę
dziom, są sprawą bardzo interesują

cą. Co oznaczają takie wynagrodze
nia?”  - rozważał Cz. Jurszenas.

Sam Cz. Jurszenas przyczynił się 
do przygotowania wielu projektów 
ustaw i twierdzi, że mu „nawet do gło
wy nie przyszło, iż można na tym nie
źle zarobić”. ,

Starosta sejmowej fiakcji LDPP 
twierdzi, że asygnowanie pieniędzy na 
przygotowanie projektu ustaw j  est zja
wiskiem masowym w działalności tego 
rządu. „Tylko przypadek Ministerstwa 
Zdrowia jest pierwszym ujawnionym 
publicznie” - powiedział on. Sugeruje 
on też premierowi Gediminasowi Va- 
gnoriusowi, uwzgMniając opinię pu
bliczną i opozycji sejmowej, odwoła
nie ze stanowisk czterech ministrów - 
rolnictwa i leśnictwa Yytautasa Knaszy- 
sa, zdrowia - Juozasa Galdikasa, spraw 
wewnętrznych - Vidmantasa Ziemelisa 
i ministra kultury Sauliusa Szaltenisa.

Na poniedziałkowej konferencji 
prasowej przewodniczący LDPP oce
nił rch jako „ludzi nie mogących pora
dzić ze swymi złożonymi systemami, 
którzy popełnili mnóstwo błędów .

(Dokończenie na str. 2)



# kebiebwiiM ski

T i /H ^ in n  ■ Jakl by ł P°Przedni> 
y  j ak i będzie bieżący?
Czy będziemy jeszcze bliżej I  
Europy, gdy zmienimy czas? |

Jakprzystało na tydzień powyborczy, komentarze w związku z  wyboral 
'  mi prezydenckimi nie ustawały. Szpalty gazet trzeszczały w szwach od wyj 
f  wiadów z kandydatem, któremu zabrakło mniej, niż jednego procentu do w y | 

grania, jego żoną (aktualną i byłą), z nowo obranym prezydentem i również 
jego żoną (jedyną). To „uczłowieczenie” polityków zawsze jest wdzięcznym 
tematem dziennikarskimi a szczerość wypowiedzi kobiecych pozwala jeszcze 
bardziej zrozumieć samych polityków.

Nie obyło śiębez nieporozumień, wręcz skandali. Znalezienie kart wybor-l 
czych w  koszu ze śmieciami czy na wysypisku nie świadczy o kulturze p rp l 
cedury wyborczej, T o porządku w tak odpowiedzialnej pracy. Ujawnienie] 
błędów wjjodliczaniu głosów w niektórych lokalach wyborczych pozwala 
snuć przypuszczenia, że w innych, gdzie nie sprawdzano wyników wybo-l 
rów, mogą. być podobne przeoczenia czy fakty niechlujstwa. Nie chodzi-o to l  
na czyją korzyść mogłyby wpłynąć poprawki. Po prostu każdy rozumie, że w] 
wyborach, w których było wiadomo, iż każdy głos Się liczy, dokładność m u l 
siała być Wprost aptekarska.

Na wyniki wyborów jednak te poprawki wpływu nie mają. ValdąsOwi 
Adamkusowi wręczono legitymację prezydenta. A trzeba przyznać, żew . tej 
uroczystości wszyscy byli kandydaci popiśali się znajomością obycia, zrozu
mieniem sytuacji, wykazali, że się pogodzili z własną przegraną w sposób 
godny. W ciągu ostatnich pięciu lat pod tym względem nasi politycy wyrośli 
o głowę. Pamiętamy przecież, jak  pośpiesznie wyruszył z Litwy jeden z  kan-j 
dydatów, oczywiście ten, który przegrał wybory. O złożeniu gratulacji konku
rentowi w  tak uroczystej atmosferze, z  wręczeniem upominku, czego byliśmy 
świadkami teraz, wtedy nie było m o w y .^ |

W całości mass media świata wybór Litwy w  kontekście prezydenckim] 
oceniają dodatnio, ze zrozumieniem sytuacji - tzw. wariantu litewskiego. Nasz 
dziennik przedrukował tez rozważania prof. Leona Brodowskiego, prezesa 
Ogólnopolskiego Klubu Miłośników Litwy, na temat wyników wyborów pre
zydenckich. Profesor uważa, że na Litwie rozpoczyna się nową epoka, w 

'której niepotrzebni są ani lewicowcy, ani prawicowcy, a takich Zasłużonych 
Litwie ludzi, jakimi są Algirdas Brazauskas i Vytatas Landsbergis, zaliczył <ło 
historiiJ^_

W tym tygodniu obaj prezydenci - aktualny Algirdas Brazauskas i elekt 
Valdas Adamkus - będą w Stanach Zjednoczonych Ameryki. Pierwszy w spra 
wach wagi państwowej, drugi - raczej osobistych. Powinien wszak przejść całą 
procedurę zrzeczenia się obywatelstwa USA. Przynajmniej niezbędność tego 
zadeklarował publicznie jeszcze przed obraniem go na stanowisko prezydenta 
Litwy. Podwójne obywatelstwo prezydenta mogłoby być pretekstem do tego, 
że wielu obywateli Litwy zechciałoby się ubiegać o status podwójnego obywa
telstwa, na przykład polskiego i litewskiego. Uzasadnień ku temu jest aż nadto.

Co do tematyki polskiej, która wciąż jest powielana na łamach prasy litew
skiej, w tym „Kuriera Wileńskiego”, jak też telewizji. Można dyskutować na 
ten czy inny pogląd w sprawie uchwały o wprowadzeniu do życia publicznego 
w rejonie wileńskim na równi z językiem państwowym również polskiego. 
Gdy dyskusja jest rzeczowa, konstruktywna, może wyjść tylko na korzyść 
zarówno pomysłodawcom, jak  i oponentom. Można też z tego podowcipkó- 
wać, nawet znani satyrycy programu „Dviracziu szou” mogą wziąć na ostrze 
swego języka. Gdyby to zrobili w sposób nie obrażający nikogo, pośmieliby
śmy się wszyscy razem i na tym koniec. Żart na temat decyzji rejonu wileń
skiego w ostatnim „szou” był przez wielu naszych czytelników przyjęty z 
niesmakiem. Na tle biało-czerwonego sztandaru niewybredne wyśmiewanie się 
wywołuje odwrotną reakcję. U porządnych Litwinów również. Szczególnie, 
gdy ten sztandar jest udekorowany też Pogonią.

Żartować trzeba umieć, podobnie, jak  na żartach trzeba się znać. Co bar
dziej dyplomatyczni ludzie, którzy są obiektem niewybrednych dowcipów, 
starając się wyglądać na znających się na żartach, najczęściej m ów ią:, A leż, 
drobiazg, pośmiałem się razem”...Czy są szczerzy w  swych publicznych wy
powiedziach? Niech to będzie ich słodką tajemnicą.

Natomiast to, co miało być tajemnicą Ministerstwa Zdrowia, już  nią nie 
jest. Grupie pracowników tego resortu, najbardziej borykającego się w  naszym 
kraju z  trudnościami finansowymi, zostały wypłacone ogromne pieniądze (po
nad 300 tys. litów) za pracę, która wchodzi do ich obowiązków słyżbowych. 
Grupa ta ponoć udoskonalała ustawę o ochronie zdrowia. Pan minister otrzy
mał za tę pracę ni mniej ni więcej - 22 tys. LT. Po tym, gdy poseł M. Konczius 
podał ten fakt do wiadomości ogółu, a gazety temat nagłośniły, pan minister 
zwrócił pieniądze, chwilowo, co prawda, do wyjaśnienia zgodności z  prawem 
tej opłaty.

Kolejny skandal w tym ministerstwie wcale nie jest na rękę ministrowi, o 
którym już poprzednio się mówiło, że powinien podać się do dymisji. Mówiło 
się też o innych ministrach, że nie mogą podołać obowiązkom, w  tym o mini
strach spraw wewnętrznych, kultury, oświaty (nie tylko zresztą z  powodu 
niezbyt życzliwego traktowania szkolnictwa polskiego). Pani minister pracy i 
opieki społecznej Irena Degutiene stanowi raczej wyjątek. Nigdy nie przyrze
kała ludziom ani wysokich emerytur, ani manny z nieba. Jest rzeczowa i szcze
ra, za co cenią j ą  i lubią mieszkańcy Litwy.

Sąd Konstytucyjny rozpatrywał sprawę złożenia pełnomocnictw rządu 
na ręce nowo obranego prezydenta. Wychowany na demokracji amerykańskiej 
Valdas Adamkus doskonale wie, co należy robić ze skompromitowanymi mini
strami. Nie będziemy jednak zapobiegać faktom. Tym bardziej, że najprawdo
podobniej ciągłość polityki obecnego rządu poprzez utrzymanie premiera zo
stanie zachowana. Co do tego, że zmiany są w nim potrzebne, nie ma żadnych 
wątpliwości również sam Gediminas Vagnorius.

Coraz bliżej jesteśmy Europy. Chociażby przez ujednolicenie czasu z  wie
lu krajami Europy Zachodniej i Środkowej. Jest to na razie sugestia Minister
stwa Spraw Europejskich. Niewiele propozycji to ministerstwo miało na swym 
koncie. Na korzyść zmiany czasu przemawia również ten fakt, że, jak  powie
dział jeden z naszych czytelników, starsze pokolenie wilnian właśnie w takim 
czasie się urodziło.

Krystyna ADAMOWICZ

Prymicja w kościele uucna sw.
W ub. sobotę nasz rodak Andrzej 

‘ AnSfzeJewśkl ótrzymał święcenia ka
płańskie. A w niedzielę, 11 stycznia 
w-kościele .Ducha św., rodzinnej pa
rafii, odprawiał pierwszą M szęśw. - 
prymicję. Na początku uroczystości. 
księża, przybyli na prymicję, alumni, 
ministranci i procesjantki wraz z  księ
dzem prałatem Janem Kasiukiewi- 
czem udali się do kruchty dla powita-, 
nia i procesjonalnego (z krzyżem i za
palonymi świecami) wprowadzenia 
księdza 1 prymicjanta do kościoła, aby 
następnie w  obecności wspólnoty pa
rafialnej, w  której kształtowało się 
jego powołanie kapłańskie, odprawił

M szę św. prymicyjną.,_Po wprowa
dzeniu rodzice neoprezbitera udzieli
li mubłogosławieństwa na drogę ży
cia kapłańskiego. R ozpoczęła się 
Msza św...

Na zakończeń i e^uroczystości 
ksiądz Andrzej Andrzejewski, korzy
stając z przywileju,'u&relił wszyst
kim wiernym, którzy tak licznie wy-~ 
pełnili świątynię, błogosławieństwa 
Ojca Świętego. Następnie każdemu z 
osobna - najpierw rodzicom, braciom, 
kapłanom, alumnom, ministrantom, 
siostrom zakonnym, potem wszyst
kim wiernym - udzielił błogosławień
stwa prymicyjnego. Rozdzielano przy

tym  pam iątkow e ó brazK t/"zw an«  
prymicyjnymi. Nie zabrakło, też po^f 
winszowań i kwiatów.

Przybył nam więc jeszcze jeden f 
kapłan-- rodak. Będzie pełnił posługę 1 
kapłańską w m. Visaginasie."Niech mu | 
Bpg błogosławi i wspiera go na dro- 
dze życia kapłańskiego, która jest 
służbą Bogu i ludziom.

Jan  LEW ICKI 
N A ZD JĘCIU : Mszęśw. prymi

cy jną w spólnie z kapłanam i cele* w 
b ru je  ksiądz Andrzej Andrzejew- 1  
ski (trzeci odi praw ej).

Fot. Zenon Mincewicz

Lider konserwatystów przewiduje zmianę 
jednego lub dwóch ministrów

Kierownictwopartij konserwaty
stów na wczorajszym spotkaniu z 
pre zyden tem - e 1 ek te  m Va I d asem  
Adamkusem nie rozmawiało na temat 
reorganizacji poszczególnych mini
sterstw bądź zmiany ministrów. Po 
spotkaniu oświadczył to przewodni
czący Związku Ojczyzny (Konser
w atystów  L itew sk ich ) V ytautas 
Landsbergis, informuje ELTA.

„Za wcześnie jest jeszcze mówić 
o tym. Prezydent w tej sprawie spo
tka się z  Gediminasem Vagnoriusem” 
- stwierdził przewodniczący Sejmu.

V. Landsbergis przyznał; że reor

ganizacja rządu „w ogólnym zarysie** 
omówiona została przed spotkaniem 
na posiedzeniu zarządu i rady poli
tycznej partii konserwatystów.

Jak powiedział lider partii rządzą
cej, to, co o zmianach w  rządzie pisze 
prasa, nie zawsze jest zgodne z rze
czywistością.

„Sądzę, że należy zmienić jedne
go lub dwóch ministrów” - powiedział 
on.

Takie w rażenie V. Landsbergis 
odniósł po wymianie poglądów z  in
nymi członkami partii. Lider konser
watystów w  poniedziałek nie chciał

jeszcze podać nazwisk źle wywiązu&fl 
jących się ze swych obowiązków mi J  
niśtrów.

Za m ożliwy wariant uw aża od I  
również nowelizację ustawy o rzadzk Ę ^  
oraz redukcj&niektórych I
„Najprawdopodobniej nasiapi l aka 1  
res tro W ^^R P P I - uważa^pizewod- 
niczący Sejmu.

Na spotkaniu z  przyszłym przy- 
wódcą kraju V. Landsbergis powie
dział, że om ówił sprawy przejęcia 
funkcji władzy, organizacji ceremonii m 
zaprzysiężenia i inauguracje—

Cz. Jurszenas chciałby wiedzieć, co otrzymali 
parlamentarzyści za przygotowanie ustaw

(Dokończenie ze str. 1) 
Zdaniem Cz. Jurszenasa, ta lista 

odwoływanych ministrów powinna 
być dłuższa, ale ,ińa początek wystar
czy**. Frakcja LDPP uważa, że nale
żałoby zrezygnować z Ministerstwa 
Spraw Europejskich. „Na Litwie dwa 
ministerstwa spraw zagranicznych nie 
są  potrzebne”, powiedział Cz. Jursze
nas.

Zaznaczył on, że decyzja Sądu

Konstytucyjnego jest ostateczna i nie 
podlegająca zaskarżeniu, należy ją  
wykonyw ać. P rem ierem  w  trybie 
obowiązkowym  pozostaje, zazna
czył Cz. Jurszenas, Gediminas Vagno- 
rius.

Przew odniczący LDPP powie
dział, że chciałby się dowiedzieć od 
G. Vagnoriusa, czy rzeczywiście wy
dział specjalny Ministerstwa Spraw

Wewnętrznych śledził kandydata na 
prezydenta Valdasa Adamkusa, c z y i  
też któregokolwiek innego kandydata 
na stanowisko przywódcy kraju.

Kierownika sejmowej opozycyj- ii 
nej frakcji LDPP interesuje również, l 
którzy posłowie na Sejm i ile pienię
dzy otrzymali w roku 1997 od rządu 
bądź ministerstw za przygotowanie i 
projektów ustaw.

J. Olekas twierdzi, że nie otrzymał 
pieniędzy za przygotowanie ustaw

Członek sejm owego Kom itetu 
Zdrowia socjaldemokrata Juozas Ole
kas twierdzi, że nie otrzymywał pie
niędzy za przygotowanie ustaw.

Na poniedziałkowej konferencji 
prasowej zdementował on informację 
Ministerstwa Zdrowia o tym, iż rze
komo w  roku 1995 za przygotowanie 
ustaw niezgodnie z prawem otrzymał 
8 tys. litów.

Poseł na Sejm J. Olekas nie od
rzuca możliwości, że ten niezgodny z 
rzeczywistością fakt może być roz
patrywany w sądzie. „Ta oraz inne 
|sumy pieniędzy przeznaczone były 
dużym grupom twórczym, chociaż 
zostały podane jako pieniądze prze
znaczone dla jednej osoby - stwier
dził on**, informuje ELTA.

J. Olfckas powiedział, że w  roku 
11995 Biuro Reform w  dziedzinie ochro
ny zdrowia przeznaczyło tysiące l i - .

tów 12-osobowej grupie roboczej, 
opracowującej usta>vy. J. Olekasowi, 
który pracował podówczas jako le
karz, osobiście przyznano, jak  powie
dział, 1470 litów „na papierze”.

Jak już informowano, w  ubiegłym 
tygodniu na wniosek premiera Gedi- 
minasa Vagnoriusa powołana została 
komisja, która sprawdzi, czy kierow
nictwo Ministerstwa Zdrowia i- inne 
osoby nie naruszyły etyki służbowej, 
ustaleń aktów prawnych i czy wyko
nały wszystkie prace, za które w  ostat
nim roku zostały wypłacone wyna
grodzenia.

Te wynagrodzenia wypłacano za 
pracę twórczą i poradnictwo w  przy
gotowaniu projektów ustaw, progra
mów i innych dokumentów, związa
nych z  reorganizacją systemu zdro-

Sygnatariusze proszą I 
prezydenta  

o zw olnienie z  aresztu I 
posła A . Butkevicziusa j

Wczoraj Kancelaria Prezydenta I  
otrzymała oświadczenie 21 Sygnata- I  
riuszy Aktu Niepodległości, w  któ- I  
rym proszą oni Prezydenta o  wyko-M ) 
rzystanie swego moralnego wsparcia, fl 
aby niezw łocznie był zwolniony z  H  
aresztu do rozpatrzenia spraw y w  I  
sądzie poseł Audrius Butkeviczius. H  
Oświadczenie zostanie przekazane VI 
Algirdasowi Brazauskasowi po jego I  
powrocie ze  Stanów. Oświadczenie 
podpisali m.in. K.Motieka, R. Ozo- M  
las, E. Biczkauskas, A.Sakalas, V. An- H  
driukaitis, Saulius Peczeliunas, K. I  
Prunskiene i in.

Sąd w  sprawie A.Butkevicziusa, '■  
podejrzanego o oszustwo na wielką I  
skalę, ma się rozpocząć 4 lutego.

(BNS) I
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niezwłoczne wprowadzenie bezpośredniego 
zarządzania w rejonie wileńskim

Członek sejmowego Komitetu 
Bezpieczeństwa Narodowego Stani- 
slovas Buszkę viczius w poniedziałek 
zwrócił się do pizewodniczącego Sej
mu Vytautasa Landsbergisa oraz pre
miera Gediminasa Vagnoriusa z pro
pozycją niezwłocznego zainicjowania 
uchwały o tymczasowym bezpośred
nim zarządzaniu w rejonie wileńskim, 
informuje ELTA.

Zdaniem posła na Sejm, należy to 
niezwłocznie uczynić reagując na de

cyzję zarządu rejonu wileńskiego z 
dnia 22 grudnia ub. roku o uprawo
mocnieniu używania języka polskie
go w  rejonie.

Jak wiadomo, tę uchwałę swoim 
postanowieniem naczelnik powiatu 
wileńskiego Alis Vidunas zawiesił. 
Zdaniem naczelnika powiatu, uchwa
ła zarządu rejonowego koliduje z Usta
wą o Języku Urzędowym, zakładają
cą, że wszystkie działające instytu
cje, urzędy, przedsiębiorstwa i orga

nizacje dokumentację prowadzą tyl
ko w  języku urzędowym.

Zdaniem S. Bitszkevicziusa, po
czynania zarządu rejonu wileńskiego 
„pobudzają wątpliwości co do inte
gralności terytorialnej Litwy i w 
przyszłości mogą ujemnie wpłynąć na 
państwowość litewską”.

Do próby wprowadzenia dwuję- 
zyczności, jego zdaniem, powinna też 
ustosunkować się Prokuratura Gene
ralna.

Sąd Konstytucyjny ustalił, że nowy 
prezydent powinien złożyć Sejmowi 

interpelację w sprawie wotum 
zaufania dla obecnego premiera

Sąd Konstytucyjny orzekł, że 
rząd powinien złożyć swoje pełno
mocnictwa nowemu prezydentowi w 
dniu, gdy obejmie on urząd. Następ
nie, według Sądu Konstytucyjnego, 
nowy prezydent powinien przedsta
wić Sejmowi interpelację w sprawie 
wotum zaufania do szefa rządu, któ
ry złożył pełnomocnictwa, informuje 
ELTA.

Oznacza to, że kierowany przez 
Gediminasa, Vagnoriusa rząd będzie 
musiał złożyć pełnomocnictwa za
przysiężonemu na prezydenta Valda- 
sowi Adamkusowi w dniu, gdy przy
stąpi on do pełnienia obowiązków 
przywódcy państwa. Następnie V. 
Adamkus będzie musiał w ciągu 15 
dni złożyć Sejmowi interpelację w 
sprawie wotum zaufania G.Vagnoriu- 
sowi. W przypadku wyrażenia przez 
Sejm wotum zaufania obecny rząd 
nadal pełni sWe obowiązki i wykonu
je zatwierdzony przez parlament pro
gram. W przypadku wyrażenia wo

tum nieufności obecnemu premiero
wi, rząd składa rezygnację i rozpo
czyna się procedura kształtowania 
nowego gabinetu ministrów.

W sobotę Sąd Konstytucyjny 
ogłosił orzeczenie w  sprawie rozpa
trzenia prośby rządu, czy uchwała 
Sejmu z dnia 10 grudnia 1996 roku o 
zatwierdzeniu programu gabinetu mi
nistrów na okres 4 lat jest zgodna z 
częścią 4 artykułu 92 Ustawy Zasad
niczej kraju, stwierdzającego, że „rząd 
składa swe pełnomocnictwa prezy
dentowi po wyborach Sejmu,bądź 
wyborach prezydenta republiki”.

. Sąd Konstytucyjny skonstato
wał, że uchwała Sejmu nie koliduje z 
Konstytucją. Jednocześnie wyjaśnio
no, że program powinien być wyko
nywany również po wyborach pre
zydenta i złożeniu pełnomocnictw 
rządu przywódcy państwa, jeśli Sejm 
wyrazi wotum zaufania premierowi, 
a jednocześnie całemu gabinetowi oraz 
jego działalności.

}konsuitacje| centryści mają zastrzeżenia 
co do udziału w przyszłym rządzie
Starosta sejmowej frakcji Centrum 

-Egidijus Bicglcauskąs tgierdzi,.że opu
blikowany w sobotę werdykt Sądu 
Konstytucyjnego „bardzo ograniczył 
możliwości centrystów udziału w 
przyszłym rządzie”. Oświadczył to 
po poniedziałkowych konsultacjach 
kierownictwa Związku Centrum z pre- 
zydentem-elektem Valdasem Adamku- 
sem, informuje ELTA.

„Decyzja Sądu Konstytucyjnego 
musi zostać wykonana, aczkolwiek 
może być dyskutowana, a nawet kry
tykowana. Myśleliśmy, że na zapro
szenie nowego prezydenta będziemy 
mogli pracować w przyszłym rządzie, 
ale po orzeczeniu sądowym widać, że 
inicjatywę wezmą w swe ręce konser
watyści” - powiedział A. Biczkauskas.

Potencjalną współpracę z przy
szłym rządem centryści zamierzają też 
omówić na piątkowym posiedzeniu 

'"'rady partii.______________________

|  Przewodniczący Litewskiego 
£wiązku Centrum (LZC) Romualdas 
Ozolas. twierdzi, że „bezwarunko
wym stanowiskiem partii” w kwestii 
rządu jest konieczność zmiany kilku 
ministrów. Takich ministrów, jego 
zdaniem, powinno być aż sześciu, ale 
odmówił on konkretnego wyszczegól
niania.
'  „Sądzimy, że potrzebna jest reor
ganizacja rządu, ale nie proponujemy 
jego zamiany na centrystów” - po
wiedział przywódca LZC.

Centryści, oprócz decyzji;Sądu 
Konstytucyjnego, omówili z Y-Adam- 
kusem możliwość współpracy partii 
z prezydentem-elektem.

„Takie narady powinny być stałą 
formą współpracy prezydenta ż  par
tiami politycznymi” - uważa przy
wódca LZC.

Zakłócenia ruchu
W poniedziałek widu wilnian spóź

niło się do pracy, gdyż między godz. 8 
i 9 nie kursowały trolejbusy niektórych 
linii, informujeELTA.

-Jak poinformował dyrektor gene
ralny SA „Yilniaus troleibusai” Jonas

Bagdonav iczius, w poniedziałek rano na 
al. Laisves w pobliżu Domu Prasy miał 
miejsce wypadek drogowy. Z przyczyn 
technicznych przez całą godzinę nie 
kursowały więc trolejbusy linii 3,9,11, 
16 i 18. Przyczyny tego wyjaśnia się.

Ograniczone pole 
manewru

(Dokończenie ze str. 1)
Ozolas ostrzegał wtedy, że partia, 

która ma swojego prezydenta, nie po
zwoli na jej pominięcie przy nowym 
rozdziale tek. Związek Centrum chcia
łby dostać któryś ze strategicznych re
sortów - MSW, ochrony kraju, MSZ 
lub finansów. Wątpliwe jednak, by zgo
dzili się na to konserwatyści.

O potrzebie reorganizacji rządu i 
redukcji niektórych ministerstw Adam
kus mówił często jeszcze w czasie kam
panii wyborczej. Po wyborze na pre
zydenta Adamkus obiecał, że pierw
szym jego dekretem będzie dymisja rzą
du, następnym powierzenie obecnemu 
premierowi Gediminasowi Vagnoriuso- 
wi kontynuacji jego obowiązków aż do 
wyznaczenia nowego premiera i gabi
netu.

Jednak decyzja Sądu Konstytucyj
nego z ubiegłej soboty wydatnie ogra
niczyła Adamkusowi pole manewru.

Sąd Konstytucyjny na prośbę rzą
du Gediminasa Vagnoriusa. zajął się 
wykładnią zapisu Konstytucji, w któ
rym mówi się o złożeniu pełnomoc
nictw przez rząd po wyborze nowego 
prezydenta. Vagnorius zaniepokoił się 
o  los swojego rządu, kiedy w czasie 
kampanii prezydenckiej kilku kandy
datów głosiło, że po wyborze ich na 
prezydenta mają zamiar zmienić rząd i 
obecnego premiera. Rząd zwrócił się 
więc do Sądu Konstytucyjnego, aby 
wyjaśnił różnicę pomiędzy dymisją - 
czego domagali się kandydaci na pod
stawie interpretacji zapisu w Konsty
tucji - a złożeniem pełnomocnictw -jak 
jest zapisane w Konstytucji. Rząd po
prosił też SK, aby wypowiedział się na 
temat, czy przyjęty przez Sejm pro
gram rządu jest zgodny z Konstytucją i 
czy nowy prezydent ma prawo żąda
nia jego zmiany. Tutaj z kolei chodziło 
o to, że niektórzy z kandydatów twier
dzili, iż rząd musi spełnić obietnice 
wyborcze prezydenta.

Według Sądu Konstytucyjnego, 
rząd po wyborach prezydenckich nie 
ma obowiązku podawania się do dymi
sji, a tylko powinien złożyć swoje pe
łnomocnictwa nowemu prezydentowi, 
który z kolei zapytuje Sejm, czy ten 
wyraża wotum zaufania obecnemu rzą
dowi. Tylko w przypadku wyrażenia 
przez parlament wotum nieufności pre
zydent może zaproponować kandyda
turę nowego premiera. Według SK, cała 
procedura jest raczej gestemkurtuazyj- 
nym wobec nowego prezydenta.

Pierwszy zastępca przewodniczą
cego Sejmu Andrius Kubilius zapowie
dział już, że obecna koalicja sejmowa 
nie zamierza zmieniać obecnego premie
ra. Nie odrzucił jednak możliwości re
organizacji rządu.

Jacek J. KOMAR

K r o n i k a  p o l i c y j n a
Jak podaje dział Sztabu Informacji MSW RL, w dniach 9-11 stycznia 

br. w kraju zanotowano 503 przestępstwa, w tym: 2 zabójstwa, 17 obrażeń 
ciała, 5 gwałtów, 55 chuligańskich ekscesów, 29 rabunków, 395 kradzieży. 
Skradziono 37 samochodów, znaleziono - 21.

Zanotowano 39 wypadków drogowych i 17 pożarów. Zatrzymano 106 
podejrzanych o popełnienie przestępstw.

Gwałty
10 stycznia o godz. 23 min. 50 w 

. e w rej; poniewieskim (konkretne 
Bejsce się ustala) 3 młodzi ludzie pobili 
'zgwałcili J. Napastnicy zabrali ofierze 

złote pierścionki, 2 łańcuszki, wisio- 
telefon komórkowy, 50 niemieckich 

n*arek, 30 litów i klucze.

11 stycznia około godz. 6.00 na An- 
tokołu w Wilnie 2 młodzi ludzie, grożąc 
pistoletem, zgwałcili Ś; Podejrzanych G. i 
K. odwieziono do komisariatu policji.

Rabunki 
10 stycznia o godz..23 min. 50 

na ul. Pragiedruliu w Wilnie mło
dy mężczyzna pobił B. i zabrał jej

torbę z artykułami spożywczymi.

10 stycznia o godz. 17 min. 30 w 
pobliżu stacji paliwowej „Neste” w dziel
nicy Virszuliszkes w Wilnie I. Żdanowicz 
i W. Szcziuczko pobili D. i zabrali mu 
kurtkę, 1.900USD, telefon komórkowy i 
dokumenty. Sprawców zatrzymano.

Niefortunne polowanie
11 stycznia o godz. 10 min. 15 w 

Lesie Pakalniskim (rej. kowieński), pod
czas polowania, A. O. Adamaviczius 
strzałem ze strzelby myśliwskiej zranił 
w głowę siedzącego w samochodzie P., 
którego odwieziono do szpitala.

Przygotowała I. L.

Śmiech - to zdrowie
(Dokończenie ze str. 1) 

Spotykamy się z nim także na 
scenie, często i z różnych okazji, i 
nigdy nie jest Wincuk nudny, i nigdy 
się nie powtarza, bo jest wnikliwym 
obserwatorem rzeczywistości i ma 
język cięty a dowcipny, i zawsze 
potrafi nas rozśmieszyć, a śmiech - 
to zdrowie, potwierdziła to publicz
nie znana wileńska intemistka, pre
zeska Polskiego Stowarzyszenia Me
dycznego na Litwie Bronisława Siwic
ka, oczywiście, przy okazji gorąco 
ściskając Jubilata-Dominika i wręcza
jąc mu wiązankę kwiatów.

Trudno przekazać wszystkie go
rące słowa uznania za całokształt do
robku artystycznego (zresztą publi
cystycznego i pisarskiego) Dominika 
Kuziniewicza. Gwoli kronikarskiego 
zapisu notujemy, że pozdrowili go 
pieśnią, muzyką i tańcem wszystkie 
zespoły, z którymi Kuziniewicz „stale 
szwęda się po Litwie i po zagranicy, 
gdzież tylko nie bywszy, i w Mrągo
wie, i w Lidzbarku Warmińskim, i w 
Słupsku...”. Jako pierwsza wystąpiła 
„Kapela Wileńska”-, która zadebiuto
wała w roku 1988 na Placu Katedral
nym w Wilnie, a okazją ku temu było 
35-lecie jedynego na Litwie polskiego 
dziennika - dziś „Kuriera Wileńskie
go”, on to świętując jubileusz ochrzcił 
w obecności tysięcy publiczności ze
spół, który do dziś zachował wileń
ski styl i elegancję. Zresztą dzięki na
szemu dziennikowi wieje zespołów 
miało utorowaną drogę „w świat”. 
Następnie (kilkakrotnie) Dominikowi 
W podarunku zaprezentowała się 
„Zgoda” - zespół tańca ludowego pod 
kierunkiem, jak powiedział Jubilat 
„człowieka słowa” , Henryka Kaspe- 
rowicza. Potem śpiewały Teresa Ko- 
łtan i Danuta Żebrowska z zespołu 
Józefa Bożerodzkiego. Z życzeniami 
wystąpiła rewelacyjna, absolutnie 
niepowtarzalna Anna Adamowicz- 
kuma FranUkowa, z którą Wincuk 
„kwiatek ty nasz, dębuszek zielonień- 
ki” lata stale po święcie, i która za
znaczyła, że jesteśmy „ichnią gazetą, 
bo za jedną emeryturę jej nie wypi
szesz”; Następni byli „Wilniuki” 
Grzegorza Jurgielewicza z solistą Ser
giuszem Karpiukiem (jedna z niespo
dzianek, miłych, bo głos dobry). Na
strojowo, aksamitnie akompaniując 
sobie na gitarze śpiewała Luba Naza- 
renko: o Wilnie, Wielkiej (w Wilnie, 
oczywiście) Pohulance, a przygrywał 
jej na skrzypcach (może odrobinę za

głośno) Sergiusz Karpiuk. Potem była 
rodzynka (tak się u nas mówi o ro
dzynku) - Kapela Kaziuka Wileńskie
go pod kier. Józefa Bożerodzkiego.

Gratulacje złożyli Dominikowi 
Kuziniewiczowi: Arturas Merkys 
dyrektor I Programu Radia Litewskie
go, przekazał też najlepsze życzenia 
Jubilatowi od Arvydasa Ilginisa - dy
rektora generalnego Litewskiego Na
rodowego Radia i Telewizji, dzienni
karze (w pełnym składzie) Atidycj 
Polskiej Radia Litewskiego, przedsta
wiciele „Kuriera Wileńskiego”,' Apo
lonia Skakowska - prezes-dyrektor 
Centrum Kultury Polskiej na Litwie 
im. Stanisława Moniuszki, Leokadia 
Drozd, od wielu lat związana z arty
stycznym polskim ruchem amator-] 
skini na Wileńszczyźnie, zespół „Świ-I 
tezianka” („gawędziarz Wincuk - 1 
okaz jedyny”), „Magazyn Wileński^ 
Jan Mincewicz - poseł na Sejm RLl 
kierownik artystyczny i dyrygent] 
„Wileńszczyzny”, zespół'„Wilia” do 
życzeń dołączył kosz 15 czerwonych! 
róż jako symbol miłości. Bo Wincukł 
Dominik jest powszechnie łubiany] 
szanowany i oczekiwany: na antenie] 
i scenie, słuchany w Wilnie i daleko 
poza jego granicami (gratulacje nade-fl 
szły z różnych miast), jest po prostu] 
nasz: z krwi i kości.

HALINA JOTKIALŁO]
NA ZDJĘCIACH: gorących j u l  

bileuszowych całusów Dominik ni-l 
gdy nie zapomni; Anna Adamoj 
wicz przybyła na jubileusz z dara
mi: zióleczkami od Pań z Pusta] 
szyszek i wiązką cebuli; tak D oi 
minikowi (i nam) tańczyła „Zgo-] 
da”.

Fot. Marian Paluszkiewicz I
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im. Adama Mickiewicza (polonistka 
Ludmiła Siekacka).

W pierwszej dziesiątce, z której 
zajmujący 1-6 miejsca zostaną zapro
szeni do Polski na Ogólnopolską Olim
piadę Języka Polskiego i Literatury, 
znaleźli się: Justyna Stucka, ucz: Wi
leńskiej Szkoły Średniej im. Jana Pa
wła II (polonistka Teresa Wincełowicz), 
Paweł Tondrik, ucz. Wileńskiej Szkoły 
Średniej im. Szymona Konarskiego (po
lonistka Anna Gulbinowicz), Irena 
Wysocka, ucz. Mickuńskiej Szkoły

/ F e s t i w a l  K a p e l  i  Ś p i e w a k ó w  L u d o w y c h

Publiczność uznała, że najlepszy jest „Kaziuk Wileński”

Przypominamy, że inicjatorem i organizatorem I Festiwalu, 
Kapel i Śpiewaków Ludowych jest Centrum Kultury Polskiej na 
Litwie im. Stanisława Moniuszki z prezes-dyrektor Apolonią Ska- 
kowską na czele. Odbył się on w ub. sobotę w wielkiej sali Domu 
Nauczyciela w Wilnie. Zgromadził stosunkowo skromne grono wy
konawców, widocznie postanowiono na debiut imprezy ograni
czyć się wyłącznie rejonem wileńskim. Wszyscy ze szczególnym 
zainteresowaniem oczekiwali występu cymbalisty rudamińskiego 
Piotra Kaczanowskiego, i popisu - jak zaznaczono w programie - 
„Kapeli Podwórkowej” z Czarnego Boru pod kier. Hieronima Czer- 
nisa. Niestety, bezskutecznie.

Wystąpiły: Kapela „Stasiuk” ze Skirlan pod kier. Stanisława 
Rygielskiego, „Pievu muzikantai” z Mejszagpły, pod kier. Petrasa 
Rimkusa, Kapela Świętojańska z Sużan pod kier. Władysława Szpa
kowa ze kwietną, bardzo dynamiczną solistką Władysławą Bor

kowską, „Kaziuk Wileński” Józefa Bożerodzkiego i „Kapela Lu
dowa” z Czarnego Boru pod kier. Hieronima Czemisą. Prowadzili 
imprezę Apolonia Skakowska i Dominik Kuziniewicz.

W roli ju ty  wystąpiła publiczność, a kryterium ocenyb y t  czas 
trwania oklasków, mierzony skrupulatnie przez panią Apolonię. 
Werdykt - najlepsza kapela - „Kaziuk Wileński”, który w nagrodę 
pojedzie na Festiwal Kultury Kresowej do Mrągowa. Podobała się 
również Kapela Świętojańka, dla niżej podpisanej najbardziej przy
padli do gustu „Pievu muzikantai” z  Mejszagoły. Zespoły otrzy
mały ładne dyplomy uczestnictwa, takież wręczono Władysławie 
Borkowskiej - za wieloletnie śpiewanie i Dominikowi Kiiziniewi- 
czowi - za prowadzenie festiwalu. Wszyscy dostali kwiaty i wiązki 
obwarzanków. W nagradzaniu i innych czynnościach organizacyj- 
nychpani Apolonii pomagały Maria Maculewicz i Krystyna Bog
danowicz.

Konkurs 
w Mickiewiczówce 
rozs trzyg n ię ty

(Dokonczenie ze str.l)
Z werdyktem juryi komisji spraw

dzającej, któiych członkami byli m. ii).:. 
Barbara Kosinskiene z  Ministerstwa 
Oświaty i Nauki RL; dr Barbara Kry da 
i dr Eligiusz Szymams z Instytytu Ba
dań Literackich PAN,- reprezentujący 
także Uniwersytet Warszawski i Komi
tet Główny Ogólnopolskiej Olimpiady 
Języka Polskiego i Literatury w  War
szawie; dr Romuald Nanmiec, prodzie
kan Wydziału Slawistyki Wileńskiego 
Uniwersytetu Pedagogicznego i wykła
dowczyni tej uczelni Maria Niedźwiec- 
ka; mgr Edyta Maksymowicz z  Kate
dry Filologii Polskiej Uniwersytetu 
Wileńskiego; polonistka Łucja Brzo
zowską (do niedawna dziennikarka 
„Kuriera Wileńskiego”), w ubiegłą so
botę w uroczystej atmosferze zapoznał 
zebranych w Mickiewiczówce prze

wodniczący jury konkursu dr hab. Al- 
gis Kaleda, kierownik Katedry Filolo
gii Polskiej Uniwersytetu Wileńskiego.

Pierwsze miejsce zdobył Antoni 
ŻakieWicz, uczeń Niemenczyńskięj 
Szkoły Średniej w rejonie wileńskim 
(polonistka Aldona.Sudenis); dwa dru
gie miejsca przyznano Renacie Koro
waj czyk, ucz. Wileńskiej Szkoły Śred
niej im. Jana Pawła II (polonistka Tere
sa Wincełowicz) i Bożenie Śnieżko, 
ucz. Mejszagolskiej Szkoły Średniej w 
rejonie wileńskim (polonistka Anna 
Aleksandrowicz); trzy trzecie - Barba
rze Gulbickiej, ucz. Wileńskiej Szkoły 
Średniej im. Jana Pawła II (polonistka 
Teresa Wincełowicz), Marynie Moro- 
źowej, ucz. Podbrzeskiej Szkoły Śred
niej w rejonie wileńskim (polonistka 
Teresa Berezińska) i Florentynie Pozd- 
niak, ucz. Wileńskiej Szkoły Średniej

Miejmy nadzieję, że za rok znów się spotkamy w szerszymi 
gronie. Pomysł przeprowadzenia festiwalu jest dobry. Publiczność 
nie zawiodła .(mimo roboczej soboty), bawiła się... dość powścią
gliwie, ale to chyba uzależnione j  est od naszego temperamentu, 
nie bardzo lubimy ujaWniać swych uczuć. Co do repertuaru: prze
ważały utwory ludowej znailazrśię tudziez „Kujawiak” Henryka 
Wieniawskiego, niewątpliwą gwiazdą poetycką staje się Aleksan
der Śnieżko, do którego słówjnuzykę chętnie piszą nasi dorriorośjjjj 
kompozytorzy.

Halina JOTKIAULO 
NA ZDJĘCIACH: grała i śpiewała kapela „Stasiuk”  ze 

lan; bardzo się podobała widowni Władysława Borkowska; Apo
lonia Skakowska - inicjatorka 1 Festiwalu Kapel i Śpiewaków 
Ludowych wystąpiła na  nim  także w roli konferansjerki.

Fot. M arian Paluszkiewicz

Średniej w  rejonie wileńskim (poloni
sta Wiktor Kirkiewicz) i Wiktoria Jar- 
mołowicz, ucz. Podbrzeskiej Szkoły 
Średniej w  rejonie wileńskim (polonist
ka Teresa Berezińska).

Tym razem szkoły rejonu wileń
skiego zdominowały Wilno, które w 
ciągu wielu lat wiodło prym w tego ro
dzaju konkursach.

Dr hab. Algis Kaleda i Barbara Ko
sinskiene, przewodnicząca Komitetu 
Organizacyjnego wręczyli zwycięzcom 
konkursu Dyplom y M inisterstw a 
Oświaty i Nauki RL - odpowiednio 1,2 
i 3 stopnia. Specjalne nagrody zwycięz
com i poszczególnym uczestnikom im
prezy ufundowali: Księgarnia Stanisła
wa Korczyńskiego, prezes Rauia Znad 
Wilii Czesław Okińczyc, prezes Polskiej 
Macierzy Szkolnej Józef Kwiatkowski, 
kierownik Wydziału Oświaty Samorzą
du rejonu wileńskiego Jan Dzilbo przy
były razem z  inspektorem wydziału Ed
mundem Bohdanowiczem, prezes ZG 
ZPL Ryszard Maciejkianiec.

Gratulacje za bardzo udaną impre
zę zwycięzcom, wszystkim uczestni
kom, polonistom (oprócz wymienio
nych na początku pedagogów, uczniów 
do konkursu przygotowali również 
Aneta Polakiewicz, Szk. Śr. im. A. Mic
kiewicza, Oswald Kuźmicki, Szk. Śr. 
nr 5, Lila Jasiulewićz, Szk. Sr. nr 14, 
Teresa Michajłowicz, Szk. Śr. im. Sz. 
Konarskiego - Wilno; Janina Sakson, 
Butrymańska Szk. Śr., Maria Dzikie- 
wicz, Ejszyska Szk. Śr. - z  rejonu so- 
lecznickiego; Irena Skórko, Miednicka 
Szk. Śr., Lucja Streła, Rudomińska Szk. 
Śr. - z rejonu wileńskiego; Maria Eidi- 
kaitiene, Szk. Śr. nr 1, Stanisława Kri- 
wickiene, Połukniańska Szk. Śr. - z re
jonu trockiego; Halina Tubis, Pod- 
brodzka Szk. Śr. - z  rejonu święciań- 
skiego, a także gospodarzom konkursu

- Wileńskiej Szkole Średniej im. Ada
ma Mickiewicza na czele z  dyrektorem ■ 
Czesławem Dawidowiczem - złożyli 
również Remigijus Motuzas, dyrektor 
Departamentu Problemów Regional
nych i Mniejszości Narodowych przy 
Rządzie RL, Ryszard Badoń, radca 
Ambasady RP, dyrektor Instytutu Pol
skiego w  Wilnie oraz dr Barbara Kry da 
i dr Eligiusz Szymanis z  Warszawy.

Na zakończenie Barbara Kosinskie
ne wręczyła Dyplomy Ministerstwa i 
Oświaty i Nauki RL członkom Komi
tetu Organizacyjnego konkursu z ramie
nia wileńskiej Mickiewiczówki: dyrek
torowi Czesławowi Dawidowiczowi 
oraz nauczycielkom: Grażynie Siwic- 
kiej, Sabinie Liminowicz, Anecie Po
lakiewicz.

Ta impreza zorganizowana przez 
Ministerstwo Oświaty i Nauki RL z nie
strudzoną Barbarą Kosinskiene, Komi
tet Organizacyjny razem z  Komitetem 
Głównym Ogólnopolskiej Olimpiady 
Języka Polskiego i Literatury w  Warsza- . 
wie już na trwałe zapisała się w  kronice 
wileńskiej mickiewicziany jubileuszo
wej. A  na przyszłość - oby się spełniło 
życzenie dyrektora Mickiewiczówki 
Czesława Dawidowicza, by taki konkins 
stał się tradycyjną, doroczną imprezą.

Jerzy SURWIŁO
NA ZD JĘCIACH: kolejny Dy

plom M inisterstwa Oświaty i Nauki 
LR  laureatce Konkursu z rąk  Bar
bary  Kosinskiene; pamiątkow ą na
grodę gospodarzowi imprezy dyrek
torowi Wileńskiej Szkoły Średniej im. 
A.Micldewicza wręcza dyrektor De
partam en tu  Problem ów Regional
nych i Mniejszości Narodowych Re
migijus Motuzas; to się działo dnia 
10 stycznia 1998 r. w wileńskiej Mic
kiewiczówce.

Fot. M arian Paluszkiewicz
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Czas podejmowania decyzji BHżei świata Ocena smaku jabłek
Miesiące zimowe-- to okres, kie

dy podejmujemy decyzję i dokonuje
my wyboru gatunków i odmian wa
rzyw, jakie uprawiać będziemy od 
wiosny. Należy przejrzeć pozostałe z 
ubiegłego roku nasiona i sprawdzić, 
czy nadają się do siewu. Potrzebne 
nasiona zaleca się zakupić już w 
styczniu, gdyż później asortyment ich 
zmniejsza się, a liczba nabywców ro
śnie. Warto też zawczasu zadbać o 
nawozy mineralne.

Ważną czynnością w zimie jest 
przygotowanie i odkażenie ziemi prze
znaczonej do wysiewu nasion. Naj
skuteczniejsze jest odkażanie przez pa
rowanie ziemi w temperaturze 80-90 
stopni C przez co najmniej 20 minut, 
np. w piekarniku w starej blasze do cia
sta. Po takim zabiegu ziemia jest wol
na od patogenów i można ją  używać 
do wysiewu nasion na rozsadę po 
upływie 10-14 dni.

W styczniu w ogrzanych po
mieszczeniach, najczęściej w miesz
kaniu przy względnie dobrych warun
kach świetlnych zaleca się nadal pę
dzić pietruszkę, szczypiorek, rzeżuchę 
do spożycia na bieżące potrzeby. 
Rośliny posadzone w doniczkach lub 
skrzyniach, trzymamy w miejscu naj
bardziej naświetlonym, najlepiej na 
parapecie okiennym; Systematycznie 
podlewamy, a uzyskamy świetny, wi
taminowy dodatek do wielu zimo
wych potraw. W sadzie, mimo zimo
wego odpoczynku drzewek, pracy też

Zachęcam do'tego wszystkich 
Czytelników, nie tylko działkowi- 
czów, ogrodników, ale też tych, któ
rzy dysponują slozyriką ziemi na bal
konie. Wiemy, żeposzczególne na
sze dzielnice mieszkaniowe przypo- 
minająkamienne pustynie i warto za
dbać, by uczynić z  nich ogród. Spo
sobów jesf*użo: trawmla, krzewy, 
skrzynki na balkonach z roślinami se-1 
zónowymi i trwałymi, wreszcie pną-1 
cza wspinające się po ścianach o„d 
ziemi aż do ,11 piętra.

Jedną z zalet pnączy jest ich zwy
kle szybki wzrost, niekiedy dziesię
ciokrotnie szybszy niż innych krze
wów. Za pomocą pnączy można dom 
letniskowy,- mieszkalny zazielenić 
szybko, a co najważniejsze - upięk
szyć dzielnicę. Korzyści z pnączy są 
rozliczne. A mianowicie. Piękne li
ście mą wiele gatunków roślin pną
cych, w  tym najpiękniejsze, przebar-. 
wiające s ię  ślicznie-jesienią mają; . 
dzikie wino, winorośl uprawna, 
bluszcz i aktinidie. Wszystkie te ga
tunki można sadzić przy nasłonecz
nionych ścianach, z  wyjątkiem blusz
czu, który wymaga cienia.

Głęboki cień skrywa wszystko, 
tworzy intymny kącik. Najłatwiej jest 
go uzyskać sadząc dzikie wino, ko- 
komak lub rdest pnący. Natomiast 

| słodki zapach kwiatów przynoszą w 
maju i czerwcu różne gatunki i od
miany w ic i o krzewów Otąz wistcria.

Zielony kobierzec na cienistych 
ścianach, murkach, ogrodzeniach i 
pod drzewami tworzą zimozielone 
pnącza: bluszcz barwinek itojeść. A 
winoroślą Oraz-wszystkie, gatunki 
aktinidii rodzą też piękne i smaczne
OWOCC;-

Gdzie sadzić pnącza?
Jeżeli mieszkamy w domku, 

można pnącza o delikatnym wzroście 
(powojnik, wiciokrzewy) posadzić 
przy furtce lub przy płocie, aby już 
od ulicy stworzyć zieloną zasłonę i 
romantyczny nastrój. Przy murkach, 
schodach i tarasach można posadzić 
pnącza płożące się, jak  blUszcz,.bar- 
winek i tojeść, które okrywają zie
lonym płaszczem cegły i kamienie. 
Przy wejściu do domu lub do gara
żu warto zbudować z listewek lek- 
^ pergolę, na którą mogą się piąć 

winogrona uprawne, wiciokrzew lub

nie brakuje. Sprawdzamy, czy osłony 
założone jesienią dla ochrony mło
dych drzewek i krzewów przed mro
zem i gryzoniami, nie są uszkodzone 
i czy nie trzeba ich poprawić. Pamię
tajmy, że korzenie drzewek owoco
wych mogą zginąć już przy tempera
turze 10-12 stop. mrozu, jeżeli nie są 
opatrzone.

Jeżeli z jesieni nie zostały obło
żone torfem czy obornikiem, teraz, 
w miarę możliwości, należy przynaj
mniej okopać śniegiem, który dosko
nale chroni przed mrozem i jednocze
śnie uzupełni wilgoć w glebie wio
sną. '• ■'

Przy okazji przeglądnijmy raz 
jeszcze korony drzew, zbierzmy i 
zniszczmy przeoczone jesienią zimu
jące formy szkodników oraz ze
schnięte, porażone chorobami owoce.

Warto też zrobić przegląd narzę
dzi, uzupełnić braki, naprawić ramy 
inspektowe. Jeżeli zamierzamy budo
wać cieplarnię polietylenową - nale
ży zatroszczyć się o materiał budow
lany. A skoro planujemy szczepić lub 
okulizować nowe odmiany drzewek, 
trzeba przygotować maść sadowni
czą, folię.

Pod koniec stycznia można wy
siać do skrzynki lub doniczek nasio
na poziomek. Wiosną będziemy mieli 
gotową rozsadę do wysadzenia na 
miejsce stałe. Pamiętajmy, młodziut
kie rośliny wymagają troskliwej pie
lęgnacji i 2-krotnego pikowania.

powojniki. W cienistym miejscu 
przy altance można posadzić kokor- 
nak dla otrzymania zacisznego Jcą- 
ćika. Jeśli ściana domu jesf'duża, to 
starczy na niej miejsca dla wisterii, a 
nawet dla dzikiego wina. Pnącza 
mają różne wymagania* Dzikie wino 
i wisteria wymagają dużej przestrze
ni. Powojniki potrzebują słońca, ży
znej ziemi i wody. Nie znoszą, gdy 
je cokolwiek zagłusza. Kokoroak 
lubi półcień i wilgotne stanowisko. 
Podobnie i rdest pnący. Bluszcz, bar
winek i tojeść mogą rosnąć dobrze 
wyłącznie w cieniu. Wiciokrzew i 
aktinidie są mało wymagające, będą 
rosnąć wszędzie.

W ogródku działkowym, gdzie 
jest mała przestrzeń i małe budow
nictwo, sadzimy przede wszystkim . 
pnącza o delikatnym pokroju: powoj
nik* aktinidie, wiciokrzew a także 

; winorośl uprawną i pnącza zagarnia
jące i. bluszcz, barwinek i tojeść.

Mieszkańcy bloku mogą wspól
nie przy ścianie posądzić pnącza naj
silniej rosnące: wytrzymałe na mróz 
odmiany winorośli (Aurora, Casca- 

. de, Concord), dzikie wino lub wi- 
starie. Dzikie wino w ciągu 10 lat 
może dosięgnąć do 11 piętra. Pamię
tajmy jednak, że ziemia przy domach 
mieszkalnych jest zazwyczaj kiepska, 
pełno w niej gruzu i piasku, toteż 
trzeba przy sadzeniu wykopać ob
szerne dołki i wypełnić je żyzną zie
mią. Wszystkie pnącza można sa
dzić i uprawiać na balkonach w po
jemnikach* dobierając rośliny odpo
wiednio do warunków. Najlepszym 
pojemnikiem jest kubełek plastiko
wy wypełniony żyzną ziemią z otwo
rem w dnie, który możemy posta
wić latem w dowolnym miejscu, na-. 
tomiast na zimę przesuwamy go ko
niecznie do ściany i okrywamy gru
bo materiałem izolacyjnym.

Ściana promieniuje ciepło, któ
re chroni korzenie w pojemniku od 
zmarznięcia, jeśli oczywiście pojem
nik jest okryty. Pamiętajmy o tym, 
że materiał izolacyjny (szmaty, tro
ciny, torf, gazety) ma właściwości 
izolujące tylko wówczas, gdy jest su
chy. Trzeba więc okrycie zabezpie
czyć także folią od deszczu. Pnącza 
trwałe na balkonie można uzupełnić
latem pnączami rocznymi, jak fasol
ka lub groszek pachnący.

Litwa, podobnie jak  i Polska, 
należą w Europie do krajów o nie
wielkim spożyciu owoców. W kra
jach śródziemnomorskich spożycie 
owoców jest 2,5 raza większe. Sta
tystyki zdrowotne w tych państwach 
potwierdzają zbieżność wysokiego 
spożycia tych produktów z obniżo
ną umieralnością z powodu szeregu 
chorób cywilizacyjnych, w tym no
wotworowych. W naszej strukturze 
spożycia dominująjabłka - około 40 
proc. Wypada około 19 kg na oso
bę. A zatem mniej, niż w Niem
czech, Austrii, Szwajcarii. Poziom 
spożycia owoców południowych 
wynosi około 20 proc. tego, co kon
sumują obywatele każdego z wy
mienionych krajów. Wskazuje to na 
dużą konkurencyjność owoców po
łudniowych w stosunku do jabłek, 
grusz.

Jabłka oferowane przez produ- 
cfeńtów nie zawsze odpowiadają 
wymaganiom i upodobaniom kon
sumentów.

Polscy producenci jabłek zdają 
sobie sprawę, że powinni -w naj
większym stopniu spełniać oczeki
wania konsumentów lub w świado
my sposób na nie wpływać. Sadow
nicy, organizacje, które ich repre
zentują, nie znają nawet preferen
cji smakowych klientów nabywają
cych jabłka.

Toteż z inicjatywy Towarzystwa 
Ogrodniczego w Krakowie, podczas 
jesiennej wystawy ogrodniczej .pod
dano degustacji 7 odmian jabłek. Ja
błka pochodziły z sadów spełniają
cych europejskie wymogi integro
wanej produkcji owoców. Swym 
atrakcyjnym wyglądem zachęcały

Szampiona wyhodował Otto Lo- 
uda w stacji*doświadczalnej Insty
tutu Botaniki Eksperymentalnej w 
Pradze. Odmiana ta jest krzyżówką 
uzyskaną w 1960,rojcu, powstałą z  
Golden Deliciousa i Koksa Poma
rańczowego. Pierwsze owoce otrzy
mano w.1966 roku, a do rejestru od
mian w Czechosłowacji wpisano go 
w 1978 roku. Już od początku było 
widoczne, że jes t to odmiana cenna 
zarówno pod względem swej war
tości handlowej, jak też dla dalśżej 
hodowli:

Jest bardzo plastyczna - dziś ist
nieje szereg typów odróżniających 
się wielkością owoców, kształtem, 
a przede wszystkim wybarwieniem. 
W wyniku hodowli mutacyjnej, już

Leki z  Bożei apteki I
• Nieco zapomniana, szeroko roz

powszechniona w całej Europie cy
koria podróżnik, jest powszechnie 
dostępną rośliną.' Rośnie na nie
użytkach, ugorach i przy drogach, 
czyli „pod nogami” . Zaliczana jest 
do bylin z rodziny złożonych. Ła
two jest ją  rozpoznać. Dolne liście 
ma zebrane w rozetkę, pierzasto 
wykrawane górne - lancetowate. 
.Kolor łodygi - szarozielony. W lip- 
cu i sierpniu kwitnie ładnymi, du
żymi kwiatami jasnoniebieskiej bar
wy.

Surowcem lekarskim jest ziele i 
korzeń cykorii. Ziele zbiera się na 
początku kwietnia i suszy w tempe
raturze 30 stop. Ć. Korzeń wykopuje 
się w październiku, myje się go i 
suszy w temperaturze 40 stop. C. 
Ziele cykorii jest bogate w witami
ny B, P, PP, C. Korzeń natomiast za
w iera kwas walerianowy, sok 
mleczny, cukry redukujące, substan-

do wypełniania ankiety, którą przy
gotowali organizatorzy degustacji.

Jabłka zakodowano numerami 
i przedstawiono zwiedzającym wy
stawę do degustacji. Po podsumo
waniu ankiet okazało się, że za naj
smaczniejsze zwiedzający uznali ja
błka odmiany Szampion, następnie 
- Gala Must, Rubin, Jonica, Fie
sta. Najmniej „głosów” uzyskały 
odmiany Mclntosh i Lobo.

Podobne degustacje zostały 
przeprowadzone również w Sadów- - 
niczym Zakładzie Doświadczalnym 
Brzezna, gdzie w testach uczestni
czyło ponad 700 osób. Spośród 
przeznaczonych do oceny odmian 
najwięcej wskazań na najsmaczniej
sze jabłka uzyskał Szampion, Rubin, 
Jonagold, jon ica, Gala Must, Elsar 
i Ligol.

Uzyskane podczas degustacji 
wyniki są zbieżne z oceną prof. prof. 
A. Czynczyka i I. Ugolika - specja
listów od sadownictwa, którzy w fa-

w 1987 roku uzyskano parę klonów, 
z których kilka odznacza się prze
pięknym kolorem owoców, nato
miast smak i termin dojrzewania 
mają taki sam, jak rośliny matecz
ne. Na razie prowadzone są bada
nia nadprzydatnośoią wprowadze
nia-niektórych z nich do produkcji.

W -Czechosłowacji produkcja 
Szampiona rozkręcała się bardzo 
powoli, głównie zdwóch powodów. 
Po pierwsze, zaraz na początku 
Szampion, został okrzyknięty o<£ 
mianą podatną na mykoplazmatycz- 
ną  chorobę - giimowatość drewna. 
Miało to miejsce zwłaszcza tam, 
gdzie kontrola materiału szkółkar
skiego była niedostateczna. Dopie
ro po przeprowadzeniu termotera-

cje żywicowe i śluzowe, mikroele- 
menty i in. Napary z korzenia i ziela 
cykorii stosuje się w medycynie lu
dowej jako preparaty do poprawie
nia przemiany materii przy niedo
borze w organizmie mikroelemen
tów, przeciw robakom i dla ogólne? 
go wzmocnienia organizmu. W wa
runkach domowych można przygo- 
towć napar. Bierzemy 25 g rozdrob
nionego, suszonego korzenia cyko
rii na pół litra wrzącej wody. Pije 
się 5 razy dziennie po 20 kropli, 
rozcieńczonych wodą.

Na zachodzie Europy uprawia 
się odmianę korzenia cykorii. Jest 
to roślina dwuletnia, posiadająca 
duży korzeń spichrzowy. Korzeń ten 
zawieramiędzy innymi 14 - 20 proc. 
insuliny i stanowi surowiec do pro
dukcji kawy zbożowej.

chowych wydaniach charakteryzu
ją  gatunki jabłek uprawianych w 
Polsce.

Należy pamiętać, że smak jabłek 
zmieniają także zabiegi pielęgnacyj
ne, nawożenie, -intensywność owo
cowania, czynniki klimatyczne w se- ‘ 
zonie wegetacyjnym oraz niepra
widłowe przechowywanie.

Polscy sądownicy wciąż jesz- 
fcze niewiele czasu i wysiłku po
święcają promowaniu wyproduko
wanych przez siebie jabłek. Różne 
testy smakowe przy okazji wystaw, 
kiermaszy, spotkań, itp.poza wysi-„ 
łkiem organizacyjnym prawie nic 
nie kosztują. Natomiast osoby bio
rące udział w  degustacjach poznają 
i zapam iętują nazwy smacznych 
odmian jabłek, a potem szukająla- 
kich owoców na rynku. Stara zasa
da handlowa- brzmi: „klient nasz 
pan” i o tym starają się nie zapomi
nać polscy sadownicy.

Fot. M. Paluszkiewicz

pii i założeniu zraźnikowych nasa
dzeń, szkółkarze mogli zaopatrywać 
się w zrazy 0 gwarantowanej zdro
wotności. Drugim powodem, dla 
którego Szampion nie- zajmuje ho
norowego miejsca w produkcji ja
błek w Czechach, jest brak chłodni 
czy odpowiednich komór. Gdy ja
błka te dó przechowywania umiesz
czoną w komorze, w marcu, po jej 
otwarciu wyróżniały się dużąjako- 
ścią. W związku z tym nasuwa się 
pytanie, czy posiadając odpowied
nie warunkLdo przechowywania, 
nie lepiej jest zamiast Elsara produ
kować Szampiona? Odmiana ta jest 
wydajniejsza, nie wpada w prze- 
m i enn ość owocowania* kształt i 
barwę owocu ma bez zarzutu, jest 
bardzo smaczna, w komorach z kon
trolowaną atmosferą może być prze
chowywana do końca maja.

W niektórych krajach, zwłasz
cza w Belgii, uprawia się cykorię 
sałatową. Jej liście jada się jak sa
łatę;

- Cykoria podróżnik należy do ro
ślin, których kwiaty są swoistym ze- 
garemprzyrody. Na noc ich kieli
chy się zamykają, na dzień - otwie
rają, przy tym o określonej godzi
nie. Trzeba wstawać o piątej rano, 
by nie przegapić chwili i zobaczyć 
na Własne oczy, jak się „budzi” i roz
chyla swe płatki kwiat cykorii. Bo
gaty w nektar kwiatowy zdolny jest 
dać go najwięcej pszczołom i in
nym owadom między godziną siód
mą a dwunastą. Cykoria bowiem, 
jak każda inna roślina kwitnąca, ma 
pewne określone godziny, w których 
wydaje najwięcej nektaru i wydzie
la najmocniejszy zapach.

'r -Zastaw przygotowała Danuta DANOWSKA

Z  myślą o wiośnie

Posadźmy pnącza

Pochodzenie Szampiona

ziele, i korzeń - leczy



Polecamy uwadze naszych Czytelników wspomnienia Alicji Michałowskiej i 
' (z d. Szczcmirska), wywodzącej się z Ziemi Święciańskiej, a obecnie mieszkają- 
I cej w Lublinie. Praca ta zdobyła in  nagrodą w konkursie „Wypędzenie ze Wscho- I 

du (1939-1945) - we wspomnieniach Polaków, Niemców i innych wydziedzi- | 
czonych”, ogłoszonym w 1996 r. j?rzez Ośrodek „Karta” w Warszawie, Stówa- | 
rzyszenie Przyjaciół Polski w Karlsruhe i Instytut Nauk Politycznych Uniwer
sytetu w Trewirze. Wśród sponsorów konkursu i imprez mu towarzyszących 

-byli m in. Fundacja Współpracy Polsko-Niemieckiej, Fundacja Friedricha Eber
ta, Fundacja Konrada Adenauera, Ambasada Republiki Federalnej Niemiec.

Wpłynęło 214 prac, w tym 98 pisanych przez Niemców, 115 - przez Pola
ków i jedna przez Ukraińca. Nadesłano je  z różnych zakątkó w Polski i Niemiec,

! a także z  Wielkiej Brytanii, Kanady, Francji, USA. I nagrodę (2000 zł) zdobył 
I Czesław Rajca z Lublina, natomiast III nagrodę (1000 zł), nasza rodaczka Alicja I 
| Michałowska. Gratulujemy i dziękujemy p. Alicji za udostępnienie „KW” wy- |
| różnionych wspomnień, które w prasie ukazują się po raz pierwszy.

_  Jer z^ S U R W IŁ O j

Kołtyniany to małe urocze wileń- Po prześladowaniach radzieckich 
skie miasteczko otoczone Żejmianą, zaczęły się litewskie i to zaraz po
która wypływa z jeziora Kretony i 
wody swe niesie aż do Wilji. Tuż nad- 
rzeką wznosił się kościół z czerwonej 
cegły, dalej synagoga, tez murowana. 
Po obu stronach głównej ulicy stały 
drewniane domki z oszklonymi we
randami. Za Żejmianą rozciągał się 
majątek i stadnina koni właściciela 
ziemskiego Adolfa Kopcia, mego ojca 
chrzestnego. Odwiedzał go często 
Ignacy Mościcki, Prezydent Rzeczy
pospolitej,

Nowa i duża jak  na wschodnie 
warunki szkoła powszechna im. Jó
zefa Piłsudskiego była dumą miesz
kańców. W tej szkole od 1924 do 1939 
roku obowiązki jej kierownika pełnił 
mój ojciec Piotr Szczemirski, byłyle- 
gionista Marszałka.

Urodziłam się w Kołtynianach 5 
stycznia 1931 roku. Tydzień po moim 
urodzeniu umiera mama Genowefa* a 
rok później ojciec żeni się powtórnie 
z nauczycielką Stefanią Bejnar-Bejna- 
rowicz. Z tego związku urodziły się 
dzieci: Alina w r. 1935, Krystyna w r.
1937 i Andrzej w  r. 1940.
| Byliśmy szczęśliwą rodziną do 
[wybuchu wojny. Od momentu jej roz
poczęcia i przez następne dni słucha
liśmy komunikatów radiowych o bom
bardowaniach przez Niemców Wilna 

innych polskich miast. Były to wia
domości przerażające. W ogródku 
warzywnym przy domu zrobiłam  
dołek-schron dla swojej ulubionejlal- 
ki gałgankowej, krakowianki Małgosi, 
by uchronić ją  od bomb.

Pam iętam  słoneczny poranek 
wrześniowy, gdy stojąc przy oknie 
obserwowałam zza firanki maszeru
jące oddziały radzieckie. Szły, szły i 
szły. Mamusia powiedziała mi wów
czas: „Patrz i zapamiętaj. Rosjanie tak 
jak Niemcy są  śmiertelnymi wrogami 
Polski”. Szkoła została zamknięta. 
Portrety Piłsudskiego, Mościckiego, 
Rydza-Śmigłego oraz Godła Rzeczy
pospolitej wiszące w klasach zosta
ły zaraz po wkroczeniu Rosjan roz
bite przez nich kolbami karabinów. 
Ojciec musiał każdego dnia meldować 
się w gminie. Późną jesienią dowie
dział się w tajemnicy, że jesteśm y 
umieszczeni na liście przeznaczo
nych do wywózki na Sybir. Zapadła 
rodzinna decyzja, że należy uciekać 
z Kołtynian. Pamiętam, że pobiegłam 
nad rzekę i jezioro, gdzie żegnałam 
się z płaczem z ukochanymi jarzębi
nami, wierzbami i olchami, z miejsca
mi moich zabaw i wędrówek. Do dzi
siaj widzę las, pagórki, jezioro i pły
nącą rzekę - mój krajobraz rodzinny. 
Zaprzyjaźnieni rolnicy z pobliskiej 
wsi Szakaliszki pod osłoną nocy za
wieźli mamę i dzieci na dworzec ko
lejowy w Nowych Święcianach, a ta
tuś z dobytkiem zapakowanym iia 
wozy przewiózł wszystko do Pod- 
brodzia. Tam zam ieszkaliśm y w 
domu pod lasem. Z Kołtynian oprócz 
rzeczy domowych zabraliśmy ule z 
pszczołami, aż 30 białych domecz
ków. Pszczelarstwo, obok ogrodnic
twa i sadownictwa, to hobby tatusia, 
tym żył na równi z pracą w szkole.
A była to pasieka prowadzona wzo
rowo. Matki pszczele sprowadzał tata 
aż z Bielska Białej, czego nie znosił 
miejscowy listonosz ilekroć przyno
sił małe klateczki do naszego domu 
(niestety, wszystkie pszczoły zginę
ły w czasie bardzo mroźnej zimy w  r. 
1940, co wedhig wileńskiego przesą
du wróżyło pasmo nieszczęść).

wkroczeniu ich oddziałów ńa W i-| 
leńszeżyznę 28 października 1939 
roku?Rodzice wówczas pracowali w 
szkole powszechnej w Pódbrodziu, 
a ja  uczęszczałam do klasy pierw
szej, gdyż cofnięto mnie ojeden rok 
z  powodu nieznajomości języka li
tewskiego. Wkrótce ójca i mamę zwol
niono z pracy, gdyż nie zgodzili się 
na zmianę pisowni nazwiska przeZ 
dodanie końcówki „as”, Nazywaliby

Z tej i z tamtej strony Bugu

1. Gdzie Zejmiana, gdzie
się wówczas Szczemirskas. Ponadto 
rodzice nie chcieli przyjąć obywatel
stwa litewskiego. Za odmowę grożo
no im aresztowaniem. Tatuś podjął 
pracę fizyczną na kolei i rozpoczął 
działalność konspiracyjną coraż czę
ściej myśląc o opuszczeniu Podbro- 
dzia.

, 15 czerwca 1940 roku wojska ra
dzieckie powtórnie wkroczyły ńa 
Wileńszczyznę i Litwę Kowieńską. 
Ojciec drugi raz uniknął wywózki na 
Syberię. Tym razem udało mu się 
uciec z ciężarówki naładowanej aresz
towanymi Polakami. Często z ojcem 
udawałam się na stację kolejową i tam, 
po przekupieniu strażników butelką 
wódki, ostrożnie podchodziliśmy do 
transportów  przygotow anych do 
drogi na wschód, by dać ludziom 
paczki zjedzeniem , po które wycią
gali ręce przez zadrutowane szpary 
bydlęcych wagonów. W idziałam  
zwłoki ludzkie, najczęściej dzieci, 
wyrzucane z takich pociągów wprost 
do rowów. Te straszne obrazy pozo
stały mi w  pamięci do dzisiaj, a wte
dy pozbawiły ufnego dzieciństwa.

Po wybuchu wojny niemiecko- 
radzieckiej ojciec w raz że swymi 
szwagrami Leonem Pylińskim i Igna
cym Rudzińskim wydzierżawili w 
powiecie święciańskim majątek Dru- 
ściany, do którego wkrótce przenie
śliśmy się. Zaczęła się ciężka praca 
na roli, w której uczestniczyły też 
dzieci. Ja pasałam krowy i hodowa
łam indyki. Młodsze siostry Alina i 
Krysia zbierały liście krwawnika i 
mniszka lekarskiego. Do mnie nale
żało ścinanie pokrzyw, a następnie 
siekanie tych wszystkich roślin, do
dawanie do nich otrąb i karmienie dro
biu tak przygotowaną paszą. W cza
sie jesiennej młócki razem z Witkiem 
Pylińskim, moim ciotecznym bratem, 
poganiałam konie w kieracie napędza
jącym  młocamię. Wituś był moim 
najbliższym towarzyszem zabaw i 
psot. To on nauczył mnie jeździć 
konno i doić klacz, w wyniku czego 
straciłam ząb. Mama dbała o dom i 
pielęgnowała naszego pupilka Jędru
sia. Z tego okresu pamiętam tajemni
cze zebrania i narady, które odbywa
li najczęściej nocą w naszym domu 
obcy mi ludzie. Tatuś często wy
jeżdżał furmanką do Podbrodzia, a 
mama pełna obaw czekała na niego 
nieraz do późna. Z  czasem wydarze
nia te nie budziły już niepokoju. Zdą
żyliśmy się do nich po prostu przy
zwyczaić. W  styczniu 1942 roku oj
ciec wrócił późną nocą z Podbrodzia 
bardzo zdenerwowany. Dowiedział

się, że jest poszukiwany przez gesta
po i policję litewską. Szukano go w 
Pocźaęh koło Podbrodzia. Tam Niem- 
cy przesłuchiwali ojca siostry: Hele
nę Połłujańową i Jadwigę Rudzińską 
oraz jej męża Ignacego. Zmuszano ich 
krzykiem i biciem do ujawnienia przy
czyn częstych wyjazdów ojca do Pod- 
brodzia.W ujka Ignasia aresztowano, 
a następnie zwolniono. Gestapowcom 
nie udało się wydobyć^ rodziny żad
nych obciążających tatusia zeznań. 
Mamusia namawiała tatę, by natych
miast uciekał z domu do Starych Świę- 
cian na Białorusi. Nie uczynił tego z 
obawy o los nas wszystkich. Pewne
go dnia o świcie usłyszałam głośne 
szczekanie psów, a w szybie okien
nej ujrzałam obce twarze. Dom był 
otoczony. W mieszkaniu pojawili się 
Niemcy i tłumacz Litwin. Natych
miast przystąpili do rewizji wyrzu
cając wszystko z szaf i biurka. Krzy
cząc i grożąc rozstrzelaniem domagali 
się wydania broni i ujawnienia wszel
kich kontaktów z „bandytami”. Nic 
nie znaleźli dzięki opatrzności boskiej 
i przytomności mamusi, która posa
dziła mnie na dużym pudle wyciągnię
tym spod łóżka na chwilę.przed wtar
gnięciem Niemców do mieszkania. 
Przykryła je  pościelą, dała na kolana 
małego braciszka Jędrusia i kazała nie 
ruszać się z tego miejsca. Nie wiedzia
łam wówczas, że siedziałam na radio
stacji. Żadnych materiałów świadczą
cych o konspiracyjnej działalności 
tatusia nie znaleziono. Zabrano jed
nak ojca. Patrzyliśmy przez kuchen
ne okno, jak odjeżdżał saniami pod 
eskortą Niemców, a obok biegły wil
czury. Został osadzony w więzieniu 
na Łukiszkach w  Wilnie.

Zabrakło męskich rąk do pracy z 
naszej rodziny w dzierżaw ionym  
majątku. Trzeba było opuścić zajmo
wany dom. Skorzystaliśmy z  propo
zycji cioci Zosi Daszkiewiczowej i 
zamieszkaliśmy u niej w  zaścianku 
Brzeziszki w  pobliżu Kołtynian. Ja
kiś czas później przenieśliśmy się do 
mojego rodzinnego miasteczka zajmu
jąc dom nad jeziorem. Cieszyłam się 
bardzo z tego powrotu, jednak brak 
ojca, tocząca się wojna i nienawiść 
Litwinów do Polaków nie dawały 
pełnej radości. Mamusia często jeź
dziła do Wilna z  paczkami żywno
ściowymi dla ojca, starała się o jego 
zwolnienie, bądź złagodzenie pobytu 
w więzieniu dając łapówki gestapow
com i Litwinom. Rodzeństwo w  cza
sie tych wyjazdów pozostawało pod 
moją opieką nawet przez kilka dni. W 
maju 1942 roku paczki dla ojca strażni

cy nie przyjęli. Powiedzieli, że tata 
został przekazany gestapo, co ozna
czało rozstrzelanie w podwileńskiej 
miejscowości Ponary. Ciągle-jednak 
żyliśm y nadzieją, że ojciec wróci. 
Dopiero wiele l a f  później, bo w Ta
tach dziewięćdziesiątych kopia doku
mentu litewskiego zamieszczona w 
książce Heleny Pasierbskiej „Ponary 
Wileńska Golgota” rozwiała wszelkie 

" wątpliwości. Ojca zamordowano w 
1942 roku na Ponarach.

Dobrze pam iętam  w kroczenie 
wojsk rosyjskich do Kołtynian. Po
przedzone ono było silnym bombar
dowaniem miasteczka, prżed którym' 
schroniliśmy się w  podziemiach ko
ścioła.

Koniec wojny zastał naszą rodzi
nę w  Pódbrodziu. Przenieśliśmy się 
tam ze względu na otwartą w  tej miej
scowości polską szkołę powszechną 
i polskie progimnazjum. Uczęszcza
łyśmy do tych szkół: siostry do po
w szechnej, j a  do progim nazjum '. 
Mama jednak pracy w szkole nie uzy
skała. Utrzymywaliśmy się ze sprze
d aży  w arto śc io w szy ch  rzeczy  z 
domu, tj. mebli i ubrań tatusia, a także 
z domowej produkcji mydła, którym 
handlowałam na targu.

Pewnego dnia 1945 roku mama 
rozłożyła mapę na stole, by wspólnie 
znam i zadecydować, dokąd pojedzie- 
my do Polski. Nie mogłam tego zro
zumieć. Wyjeżdżać z  Polski do Pol
ski. Przecież mieszkamy w  Polsce, tu 
się urodziłam i tu jest moja Ojczyzna. 
Trudno mi było to wszystko pojąć. 
Miejsce naszego przyszłego zamiesz
kania wybrałyśmy w  Sandomierskiem 
nie raz słysząc o bogactwie tej ziemi 
słynącej z pszenicy i sadów. Drugą 
ewentualnością było Poznańskie zna
ne z  pracowitości i gospodarności 
mieszkańców. Ileż to  narad rodzin
nych w  lutym 1945 roku poprzedzi
ło decyzję napisania podania o  wy
jazd i wskazania miejsc osiedlenia. 
Zdania dalszej rodziny i znajomych 
na ten temat były podzielone. Jedni 
mówili „nie jes t Polakiem ten, kto 
porzuca rodzinne polskie ziemie, stąd 
przecież nasz ród”, drudzy nie wi
dzieli tutaj żadnych szans dla siebie i 
dzieci wskazując na szerzący się li
tew ski szowinizm  i rusyfikację w 
szkołach. Trzeba było szybko się de
cydować, bowiem liczba transportów 
była ograniczona. Wujek Leon Pyliń- 
ski radził, by czekać, bo Anglia i 
Ameryka z  pewnością nie zgodzą się 
na zmianę granic. I jak  nas ojciec znaj
dzie po powrocie z niewoli? (Wierzy-

I UO I
iele. I 
i do I
‘ego I
tetu I

Żejmiana,Fót. Zbigniew M arkowicz

liśmy, że wywieźli go do Niemiec).] 
^  Stryj, ksiądz Stanisław Szczemirskij 

na wiadomość, że, myślimy o repą-1 
tn aq i óflarował nam krowę, mówiąc 
„krowa tożyw icielka,bez niej zginie- 
cie”.prowadziłyśmy tę krowę z Widz 
do Podbrodzia omijając główne drogiJ 

I którędy pędzono zdobyczne bydło z 
Niemiec do Związku Radzieckiego] 
Często, było ono chore na pryszczy
cę i bałyśmy się, że albo nasza krowa 
zarazi s ię tą  chorobą, albo ją  po pręy-j 

p stu zabiorą i dołączą do swoich stad 
Zaczęty s ię  przygotowania do 

wyjazdu, a czasu nie było zbyt wiele. 
Wiza-zaświadczenie o ewakuacji 
Polski wystawiona przez głównego 
Pełnomocnika "Polskiego Komitetu 
W yzw olenia Narodowego 3 1 ^ |  
września 1945 roku była ważna tyj*; 
ko jeden miesląc. Daty podstawienia 
wagonów ną stację w Podbrodz Ĥl śfff 
nie*znał, a w  dodatku n ie łffiio pew-l 

[ ności, c ^ n w n ^ ^ S ra o * n a ś  na Uście 
wyjeżdżających w  drugim transpofij 
cię. Należało ciągle się dowiadywać, 
czy wyjedziemy, prosić o  wpisanie 
nas do wykazu, a to w szystko kosz
towało w iele pieniędzy i towarów 
w ręczan y ch  w  fo rm ie  łap ó w ek  
wszystkim, którzy o tych sprawach 
decydow ali. M am usia zdobyw ała 
pieniądze sprzedając dywany, kilimy, 
meble i książki, a także resztę ubrań 
tatusia. Najcenniejsze książki, zwłasz
cza te o  Dziadku Piłsudskim miały 
jechać z nami zapakowane do zielo
nej szafki. Sprzedaż rzeczy (głównie 
mebli i książek) szła słabo, nikt ich w 
większej ilości nie kupował. Ludzie 
widocznie liczyli na to, że po naszym 
wyjeździe sami sobie zabiorą, co ze
chcą, za nic nie płacąc. Za uzyskane 
pieniądze m am a kupow ała mąkę, 
smalec i słoninę. Tłuszcz po stopie
niu umieszczała w  glinianych garn
kach, a  mąkę w  lnianych woreczkach. 
Należało też przygotować karmę dla 
dwóch krów żywicielek. „Perełka” 
była nasza, a „Gwiazdka” od stryja 
księdza Stanisława. Siostry A lina i 
Krysia wraz ze m ną urządzały pra
nie, prasowanie i szycie garderoby dla 
lalek, których nie mogłyśmy przecież 
zostawić, musiałyśmy zaopiekować 
się nimi w  drodze do Polski i w  Pol
sce. Mamusia postanowiła zostawić 
mieszkanie czyste, wysprzątane do
kładnie, jak  na przyjęcie gości. Odku
rzyłyśmy książki w dębowej szafie 
bibliotecznej, wyprałyśmy firanki i 
wyczyściłyśmy szyby w  oknach. W 
saloniku nałożyłyśmy na meble białe 
pokrowce. Według słów mamy, robi
łyśmy to wszystko po to, by po po
wrocie zastać cały dom czysty i wy
sprzątany, z  meblami na swoich miej
scach. W ierzyłyśmy święcie, że tu 
wrócimy.

(Dokończenie nastąp i)
Alicja M ICHAŁOW SKA, 

Lublin

nwców zostaną wkrótce wyprooo-



Komedia „Nie ma moc
nych” na trwale zapisa
ła się w historii naszej 

kinematografii. Głównie ze względu 
na znakomite utarczki słowne akto
rów, odtwarzających role Kargula i 
Pawlaka. Ale film cieszy kolejne po
kolenia Polaków również z innych 
powodów. Akcja toczy się na wsi, 
wymagała więc udziału dużej liczby 
zwierząt - okazało się, że potrafią one 
rozbawić widza na równi z  ludźmi.

Inteligentne świnie
Dla tego filmu wytresowano na 

przykład pięć świń. Jedna miała uda
wać dzika, w  innym ujęciu pokazano 
zwierzę z radośnie otwartym py
skiem. „Jak wiadomo, Świnia nigdy 
czegoś takiego nie robi” - mówi Fran
ciszek Szydełko, najsłynniejszy pol- 
skilreśerna potrzeby filmu (118 dzieł 
na koncie, m.in. „W pustyni i w pusz
czy”, „Czterej pancerni i p ies”, 
„Dom”, „Ferdydurke”), który praco
wał również przy tym obrazie. „Ale 
odkryłem, że taki efekt można łatwo 
wywołać. Wystarczy prosiakowi po
łożyć na języku pół łyżeczki chrza
nu. Chce to wypluć i  momentalnie 
otwiera paszczę, wygląda przy tym 
jakby się uśmiechał. Nie szkodzi mu 
toŁa rezultat je s t naprawdę zdumie- 
wający. W ogóle świnie są świetne do 
tresowania. Jeżeli mówimy o mądro
ści zwierząt i na pierwszych miej
scach stawiamy delfina, psa, małpę, 
to na czwartym z pewnością musi się 
znaleźć Świnia. Znakomicie zapamię
tuje otoczenie, zjawiska. Wprawdzie 
Polacy uwielbiająkonie, ale one wca
le nie są rozumniejsze od świń”. 
^ P odobnego zdania jest Karl Le
wis Mili er fam  ery kański doradca do 
spraW; zwierząt przy filmie „Babe, 
świnka z klasą”. ;,Tresowame-wie- 

*przy jest delikatnym zadaniem, wy
magającym dużej finezji” - twierdzi. 
„Nie można z nimi postępować zbyt 
ostro, bo zaczną się boczyć, ani zbyt 
po ojcowsku, bo pogrążą się w błogo
ści i wesołości”. Podczas pracy na 
planie treser musiał kierować ponad 
pięciuset zwierzętami. Krowy, psy, 
gęsi, kaczki i konie grały swoje role 
tak naturalnie, jak to było możliwe, a 
za kulisami podpowiadali im treserzy 
- każdy gatunek był przyuczony do 
reagowania na jakiś sygnał. Prosięta 
zaczynały scenę na dźwięk stukania,

>koki z samototu, JBSjMgIMg 
a właściwie tran- |BBBRS£9| 

sportowani* 
w dół na specjał- SSjHHSjl  

nej platformie 
były udziałem \ 'v  
słonia Dumbo l  %, 

w filmie „Dumbo .
Drop". Kilkirto- 

nowy kolos uno- \ ■ ■ ■■
Sił się w  powie- 
trzu jak piórko. I

Tresowani 
aktorzy (1)

owce na gwizdek, kaczki na dźwięk 
wibratora, a psy reagowały na głos 
swego pana... Choć powstawała w ten 
sposób kakofonia dźwięków, rezul
taty były znakomite.

Porozumienie ze 
zwierzęciem  

i wyczucie jego 
instynktu to 

największa tajemnica 
tresera

Swoboda zwierzęcia jest podsta
wową zasadą pracy tresera., Jestem 
wrogiem wszystkiego, co opiera się 
na przymusie” - wyjaśnia pan Szy
dełko. „Zwierzę kojarzy prosto: albo 
kocha, albo nienawidzi. Jeśli stoso
wałbym przemoc, bałoby się mnie,

niczego bym nie uzy
skał. Trzeba pracować 
spokojnie. Bo da się 
ułożyć każde stworze
nie, nawet zwykłego 
kundelka. W szystko 
zależy od człowieka.
Zwierzę musi mnie ko
chać, musi być we mnie 
wpatrzone. Na tym po
lega cała wiedza”,^ - ;

Całkowite bezpie
czeństwo zwierząt wy
stępujących w filmach 
reguluj ą  międzynarodo
we przepisy. Ale nie 
zawsze tak było.
„Czterdzieści lat temu 
kaskaderzy strzelali w 
liny, żeby spowodować 
upadek swych wierz
chowców” - opowiada 
Mario Luraschi, francu
ski specjalista od tresu
ry koni. „Konie łamały 
sobie nogi i były zabi
jane”. Dziś żaden film 
nie obędzie się bez ad
notacji w napisach koń- 
cowych, zapewniającej 
o nieskrzywdzeniu po- 
jawiającej się na ekranie 
menażerii. Również u B  
nas - Maciej Ślesicki w ffBjpBKI 
swojej „Sarze” nieco 
ironicznie obwieścił w napisach koń
cowych, że „nie została skrzywdzo
na żadna rybka” z rozbijanych akwa
riów.

Makijaż dla psa
Zwierzęce gwiazdy mają swych 

charaktery zatorów, którzy przykle
jają im sztuczne strupy i skrapiają 
sosem pomidorowym. Wystarczy 
dodatek odrobiny białej sierści i pies 
starzeje się o dziesięć lat... Bez waha
nia zastępuje się je mechanicznymi 
manekinami. Stosowane są też roz
maite sztuczki techniczne. W obrazie

Doświadczony treser Gary Gero 
podjął się ujarzmienia psiego _  
stadka na pianie słynnego filmu 
Disneya „101 dalmatyńczyków".

W aktorskiej wersji tego przed
sięwzięcia obok 200 szczeniąt i 12 

dorosłych psów zagrali wybitni 
aktorzy -  Glenn Close i Jeff Daniels.

Do wWójodrawej tresury ps$w
wykorzystuje się czasem specjalne 
atrapy zwie r u t  dzięki czemu 
można przećwiczyć wszystkie 
warianty akcji na plam.

strial Light and Magie, słynna firma 
George’a Lucasa. „Zwierzęta muszą 
u nas wyglądać i poruszać się reali
stycznie, co nie jest możliwe do osią
gnięcia zwykłymi środkami” - mówi 
Edward S. Feldman, kierownik pro
dukcji disnejowskiej bajki. „Indus trial 
Light and Magie” podjęło się stwo
rzenia obrazu komputerowego, który 
tak bardzo przypominał żywe zwie
rzęta, że mogliśmy niepostrzeżenie 
robić cięcia, mieszając postacie praw
dziwe z wykreowanymi elektronicz
nie”.

(Dokończenie nastąpi)

„Niedźwiedź” Jean-Jacquesa Annau- 
da przebywały razem dorosły nie- 
dźwiedź-samiec i niedźwiadek, pod
czas gdy w naturze ten pierwszy za
zwyczaj zabija drugiego. Obaj „akto
rzy” byli więc zawsze oddzieleni dru
tem elektrycznym. Filmowano ich za 
pomocą kamery z dużą ogniskową 
która zbliżała ich postacie.

Nowoczesna technika pozwala 
pójść jeszcze dalej. W aktorskiej wer
sji „101 dalmatyńczyków” trudne lub 
niebezpieczne sceny odtwarzały psy 
istniejące tylko w ... rzeczywistości 
wirtualnej. Ich kreacją zajęła się Indu-

Słoń spadający wprost z nieba 
wprawił w osłupienie nie tyłko 
mieszkańców filmowe] wioski, 
ale też oglądających ten film.
W kadrze nie były widoczne 
potężne dźwigi. Które przenosi
ły słonia na stalowych linach.
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WCZORAJ W PRASIE POLSKIEJ

Mojego syna zabił policjant
13- le tn i  P rz e m e k  C z a ja  ze S łu p s k a  w so b o tę  p ie rw s z y  r a z  w ż y c iu  p o s z e d ł  n a  m ecz  lo k a l 

n e j d ru ż y n y  k o sz y k ó w k i. J u ż  z n ieg o  n ie  w ró c ił .  Z m a r ł  na  u lic y  - j a k  tw ie rd z ą  ś w ia d k o w ie  - 
b r u ta ln ie  p o b ity  p rz e z  p o l ic ja n ta .  J e g o  ś m ie rć  w y w o ła ła  z a m ie sz k i  w m ie śc ie .

^ ( e ,  mój Boże - zawiesza głos niej 
wysoka kobieta w czerni, matka 13-letnie- 
go Przemka.-On poszedł pierwszy i ostatni 
raz namęcz. Boże, dlaczego ja go tam pu
ściłam - szlocha. To było dobre dziecko, 
co my teraz zrobimy. Jak policjant mógł 
zabić nam syna - urywa nagle wtulając 
młodszego syna w pierś.

13-łetni Przemysław Czaja zmarł, jak 
twierdzą świadkowie, śmiertelnie pobity 
przez jednego ze słupskich policjantów po 
meczu II ligi koszykówki, który rozegrano 
w sobotnie popołudnie pomiędzy Czarny
mi Alkpol Słupsk a AZS ZAGAZ Koszalin. 
Do tragedii doszło w chwilę po wyjściu 
kibiców z hali sportowej Gryfia w Słup
sku. Młodzież szła w grupie liczącej około 
100 osób. - Odprowadzaliśmy kolegów z 
zaprzyjaźnionego klubu Jantar Ustka na 
dworzec kolejowy. Przechodziliśmy przez 
skrzyżowanie już na czerwonym świetle i 
to zapewne rozwścieczyło policjantów w 
radiowozie. W pewnym momencie kierow
ca policyjnego auta dodał gazu i niemal w 
nas wjechał - relacjonuje Marzena Szuba, 
świadek tragedii.

Bili gdzie popadło
- Rozdzieliliśmy się na dwie mniejsze 

grapy. Wtedy ktoś zaczął skandować - 
„Biała pała to znak pedała” Z radiowozu 
wyskoczyli policjanci. Zaczęli nas gonić z 
pałami. Bili każdego, kto się nawinął. Wy
buchła panika, każdy uciekał gdzie mógł.
Ja biegłam do domu. Widziałam, jak je
den z policjantów uderzył tego chłopaka 
pałką w głowę. Zaraz potem on upadł, a 

■ ten policjant walił go w głowę dalej - do- ’ 
daje.-Widziałem Iężącego na ziemi chłop- 

• ca, próbowałem go reanimować, miał ' 
drgawki - mówi Tomek Szymański, któ
ry jako pierwszy rozpoczął próbę ratowa
nia Przemka. - Wokół zgromadziła się spo
ra grupka kolegów. Poszliśmy policjantów 
prosić o.pomoc, chcieliśmy, by wezwali 
karetkę, niestety zamiast pomocy ten sam 
gruby policjant z wąsikiem w stopniu star
szego sierżanta, który go pobił, zaczął 
znów nas rozganiać. Zdenerwowałem się 
i powiedziałem im: - Właśnie zamordowa
liście dziecko! Wtedy on uśmiechnął się ■ 
szyderca) i odpowiedział, że dzieciak miał 
widocznie słabe zdrowie - kończy.

Kilkanaście minut po tym na ul.

przyjechała karetka reanimacyjna. Mimo 
natychmiastowej akcji lekarzy, chłopiec 
zmarł - Stała się tragedia, chłopiec nie żyje, 
myślę, że już nie żył na miejscu..Z. po
wierzchownych oględzin mogę jedynie 
powiedzieć, że nie było widać żadnych ran 
na jego głowie. Miał jedynie drobne za
drapania naskórka - twierdzi Hanna Le
nart, lekarka pogotowia, która udzielała 
chłopcu pomocy na miejscu.

Nikt nie zadzwonił
W domu państwa Czajów, rodziców 

Przemka, od wczorajszego wieczoru na 
stole w dużym pokoju stoi krzyż z zapalo
ną świeczką i zdjęciem Przemka. - Poli
cjanci ani służba zdrowia nie zawiadomili 
nas nawet o śmierci syna. Dowiedzieliśmy 
się dopiero, gdy piźyszli do domu do nas 
jego koledzy i powiedzieli nam, co się sta
ło. Przemek miał dopiero 13 lat, a wyglądał 
na o dwa lata młodszego. Chodził do siód
mej klasy, nie wierzę, że mógłby zrobić lek- 
komyślnie coś złego. Policja nie chce nam

nic powiedzieć, nie mają za grosz wstydu 
ani współczucia - mówi ojciec chłopca. I

Policja milczy
Słupska policja jeszcze dogodź. 14 w 

niedzielę odmawiała udzielania informacji na 
temat tego tragicznego zajścia. - Otrzyma
liśmy zakaz informowania na temat tego 
zdarzenia prasy od Stanisława Szlachetki, 
prokuratora rejonowego w Słupsku - sko
mentował Marek Dłutowski, rzecznik pra
sowy KWP w Słupsku.

Jak udało się nam ustalić, całą noc z 
soboty na niedzielę w KRP w Słupsku pe- 

, łnił dyżur sztab kryzysowy. Prokuratorzy 
przesłuchiwali świadków zdarzenia, w tym 
pięciu policjantów, którzy tego dnia pełnili 
służbę. Jeden z prokuratorów ujawnił nie
oficjalnie, że sprawcą pobicia może być 
jeden z policjantów. Jak ustaliliśmy, zezna
nia świadków były wyjątkowo zgodne w 
jednej kwestii: że Przemka pobił niewyso
ki, tęższy funkcjonariusz z wąsikiem w  |  
stopniu starszego sierżanta. Ani prokura
tor, ani izecznik prasowy nie chcieli zaprze
czyć bądź potwierdzić tej informacji.^ Je- 
steśmy wstrząśnięci. Sami mamy dziecko 
w tym wieku. To, co się stało, jest zwy
kłym bestialstwem. Śmierć tego chłopca 
nie może przejść bez echa. To się nie po
winno zdarzyć - mówią Elżbieta i Bogdan 
Kamińscy, których spotkaliśmy na miejsu 
zdarzenia. Wczoraj władze Słupska ogłosi
ły poniedziałek dniem żałoby.
Walki uliczne. Dramatycz

ny weekend w Słupsku
W ubiegłąniedzielę około godz i 

na ulicach Słupska tłum młodych ludzi ob
rzucał radiowozy kamieniami i butelkami z 
benzyną. Poleciały szyby w policyjnych sa
mochodach.

Niedzielny wieczór przypominał wy
darzenia znane z czasów stanu wojenne
go. Na ulicach w centrum miasta pojawiły 
się uzbrojone w ochraniacze, tarcze i dłu
gie pałki oddziały policji. Wąskie ulice mia
sta i otaczające je  kamienice niosły echo 
policyjnych syren. - K... tu brakuje tylko 
koktajli Mołotowa Jesteśmy tu po to, aby 
zrobić z nich miazgę - krzyczał jeden z po
licjantów interweniujących w ulicznych zaj
ściach, które rozpoczęły się późnym po
południem w Słupsku.

Z okrzykami: „Stalowy mundur, orzeł. 
żelazny, zabiłeś dziecko-jesteś odważny”, 
grupa prawie300 kibiców zebrała się wczo
raj przed Prokuraturą Wojewódzką w Słup
sku. Marsz zaczął się na ul. Szczecińskiej 
w miejscu śmierci Przemka Czai. Następ
nie skandując wrogie policji okrzyki grupa 
przemaszerowała pod gmach Prokuratury 
Rejonowej w Słupsku. Tam manifestanci, 
10-1 5-latki żądali od prokuratury ukarania 
funkcjonariusza, który, ich zdaniem, przy
czynił się do śmierci ich kolegi. ,śmierć za 
śmierć” - krzyczeli.

Jak udało narasię ustalić, starszy sier
żant Dariusz W. jest policjantem z 15-let- 
nim stażem. W prokuraturze sprawiał wra
żenie skruszonego. Jednak trudno mu się 
dziwć, przesłuchiwany był niemal publicz
nie. Skandujący pod budynkiem prokura
tury młodzi ludzie nie utrzymywali nerwów 
na wodzy. Nie wiadomo, ile w tym było 
żalu po śmierci kolegi, a ile zwykłego chu
ligaństwa i wandalizmu. W stronę słupskiej 
prokuratury poleciały kamienie i butelki. Po

sypały się szyby. Praktycznie cały szklany 
Iparter budynku został zdemolowany, mło

dzieńcy wdarli się na dziedziniec i kontene
rem śmietnikowym uszkodzili wejście. 
Pierwsze policyjne radiowozy pojawiły się 
po 15 minutach f  doszło do bitwy na ka
mienie, butelki, pałki i gazy łzawiące. Tłum 
rozproszył się na całe osiedle Zatorze, naj
większą sypialnię Słupska. Płonęły śmiet
niki.

O godz. 17 do Słupska przybyły uzbro
jone posiłki fimkcjonariuszy z okolicznych 
komend rejonowych.

Policjantów zgromadzonych od godz.
15.00 w komisariatach wyprowadzono na 
ulicę. Do starć doszło na dworcu kolejo
wym. Szpaler policjantów ruszył na oku
pujących perony młodych ludzi. Znowu 
poleciały kamienie i butelki oraz kosze na 
śmieci. Spod dworcastareiaprzeniosły się 
pod Komendę Rejonową Policji. Oprócz 
taifczipał&cflinfejóńariiisze użylilyfpiów 
policyjnych, które prowadzono na smyczy 
bez kagańców.

Kilka minut przed godz. 20 oddziały 
policji zablokowały drogi dojazdowe do 
KRP w Słupsku i rozproszyły zwartą gra
pę demonstrantów. Godzinę później w cen
trum miasta pojawiły się barykady.

Co na to policja?
- Dotychczas ustalono, że sobotnia 

interwencja zmotoryzowanego patrolu 
policji była uzasadniona, lecz sposób jej 
wykonania oraz zastosowane środki przez 
interweniującego policjanta były nie
współmierne do zaistniałego zdarzenia - 
stwierdził izecznik słupskiej policji, nad- 
kdm. Marek Dłowski. - Policjant został 
objęty postępowaniem dyscyplinarnym 
oraz zawieszony w czynnościach służ
bowych - dodał Dłowski. Starszemu sier
żantowi Dariuszowi W. postawiono za
rzut nieumyślnego spowodowania śmier
ci. Grozi mu za to do 5 lat pozbawienia 
wolności.

Wieczorem słupska policja zatrzymała 
kilkanaście osób, które kamieniami atako
wały budynki prokuratury i policji. W trak
cie zamieszek trzech policjantów zostało 
rannych. - Grupki dzieci w wieku od I2do 
17 lat są agresywne w  stosunku do poli
cjantów i to jest w chwili obecnej najbar
dziej niebezpieczne - powiedział wczoraj 
wieczorem Dłowski.

Słup czy pałka?
Jedna z wersji prokuratury zakłada, że 

goniony przez policjanta Przemek dostał 
wylewu krwi do mózgu wskutek uderze
nia o słup trakcji trolejbusowej. -'Tę wersję 
potwierdza część naocznych świadków 
zdarzenia - mówi prokurator Donat Mo- 
skalonek, rzecznik Prokuratury Wojewódz
kiej w Słupsku.

Słup, na który miał wpaść Przemek, 
stoi 10 metrów od miejsca, gdzie zginął 
chłopak. - Kategorycznie zaprzeczam, że 
Przemek wpadł na jakikolwiek słup. On po 
prostu został brutalnie pobity przez policjan
tów - mówi Marzena Szuba, świadek zda
rzenia.

Druga z prokuratorskich wersji zakła
da, że chłopak zmarł wskutek uderzenia 
policyjnąpałką. Na szyi miał widoczne śla
dy po uderzeniach.

Justyna SOLA-STAŃCZYK 
„Super Express”

Co wynika z konkordatu?
Ślub będzie można zawrzeć tylko w kościele - bez konieczności czy

nienia tego powtórnie przed urzędnikiem  państwowym w Urzędzie Stanu 
Cywilnego. W  publicznych przedszkolach - tak  ja k  w szkołach - na życze
nie rodziców zostanie zorganizowana nauka religii. Dzieci na koloniach i 
obozach, żołnierze oraz więźniowie zyskają praw o do wykonywania p rak
tyk religijnych i uczestniczenia w mszach świętych. To kilka najważniej
szych postanowień konkordatu, k tóry w czwartek ratyfikow ał Sejm. 

Konkordat, Jiczący.29 artykułów,
to umowa międzynąrodow^pomiędzy 
Stolicą Apostolską i RzecząpośpoTitą 
Polską, która określa wzajemne^rela- 
cje pomiędzy państwem a Kościołem 
katolickimi Pierwszy artykuł konkorda
tu stwierdza, że obie strony - każda w 
swojej dziedzinie - są niezależne i au
tonomiczne oraz zobowiązują się do pe
łnego poszanowania, tej zasady we 
wzajetnnyćfi stosunkach i we wspó
łdziałaniu dla rozwoju człowieka i do
bra wspólnego.

Reprezentantem Watykanu w Pol
sce,tak jak dotychczas, będzie nuncjusz 
apostolski rezydujący w  Warszawie, 
zaś przedstawicielem Polski przy Sto
licy Apostolsldej w  Rzymie - ambasa
dor nadzwyczajny i pe łnom oćfiyr^

Państwo polskie potwierdza w kon
kordacie, że wolne od pracy są niedzie
le oraz dni świąteczne związane z  ko
ścielnym rokiem liturgicaiym: 1 stycz-. 
nia - uroczystość Świętej Bożej Rodzi
cielki Maryi, drugi dzień Wielkanocy, 
dzień Bożego Ciała, 15 sierpnia - uro
czystość Wniebowzięcia NMP, 1 listo
pada - dzień Wszystkich Świętych oraz 
25 i 26 grudnia - dwa dni Bożego Na
rodzenia. Nie będzie wolne od pracy 
święto Trzech Króliani Zielone Świąt
ki, które przed Jaty miały taki status, 
Wykaz wolnych diii może być rozsze
rzony po porozumieniu obu stron.

Kościół, dzięki konkordatowi, uzy
skał gwarancję swobodnegói publicz
nego pełnienia swej misji - jednak pod 
warunkiem przestrzegania prawa do. 
wolności religijnej oraz uwzględniania 
kluczowych interesów państwa pol
skiego. Przykładowo: żadna część te
rytorium.Polski nie może być włączo
na dodiecezji lub prowincji kościelnej 
leżącej poza granicami RP. Z kolei wła
dze państwowe nie będą miały wpły
wu natWorzenie struktur oraz obsadę 
kościelnych urzędów.

Państwo w umowie z Watykanem 
gwarantuje nienaruszalność cmentarzy 
katolickich, co jednak nie oznacza, że 
zostaną one zamknięte dla osób innej 
wiary lub ateistów. Zmarli ż  tej grupy 
mogą być pogrzebani na kościelnym 
cmentarzu, jeśli spoczywa tam już ktoś 
z ich bliskich, albo jeśli w  danej miej
scowości nie ma innej nekropolii.

Nowożeńcy-katolicy mogą wziąć 
ślub tyłkowy kościele - pomijając pań
stwowy Urząd Stanu Cywilnego. O ta
kim zamiarze muszą wcześniej powia
domić proboszcza danej parafii. Ksiądz, 
informując, że małżeństwo jest niero
zerwalnym związkiem, może dodać, źe
- zgodnie z  prawem państwowym - 
możliwy jest rozwód. Jeśli nowożeńcy 
poprzestaną tylko na ślubie w koście
le, ksiądz w ciągu pięciu dni od daty 
ślubu będzie musiał powiadomić USC
- między innymi dlatego, aby nie do
szło do przypadków nielegalnej biga
mii, czyli wielożeństwa.

W publicznych szkołach podstawo
wych i ponadpodstawowych, zgodnie 
z woląrodziców, tak jak dotychczas bę
dzie prowadzona nauka religii, która te- I 
raz - na mocy konkordatu - obejmie tak
że publiczne przedszkola. Progranuia- 
uczania oraz podręczniki opracowuje | 
strona kościelna, podając je  do wiado-. 
mości odpowiedniej władzy państwo
wej. Nauczyciele religiim usząposia-1 
dać upoważnienie (missio canonica) od 
biskupa diecezjalnego, NikLprzeznH. 
kógó riie może być zmuszony douczę- | 
nia się religii. Zajęcia są dobrowolne./ I

Kościół może zakładali prowadzić 
własne przedszkola.^szkoły, uczelnie, 
un iw ersy tety  oraz inne p lacó w k ij 
oświatowe i wychowawcze - na zasa
dach określonych przez prawo kano
niczne oraz odpowiednie ustawy pań-I 
stwowe. Szkoły kościelne, w. kwestii 
realizowania minimum programowego 
przedmiotów obowiązkowych oraz 
wystawianiaśw i adectw i innych dru
ków urzędowych', podlegają prawu 
polskiemu, tak jak inne szkoły.iCościel- 
ne placówki oświatowe mająprawo clol 
dotacji z budżetu państwa. Dofinanso
wywany przez: państwo będzie Kato
licki Uniwersytet Lubelski oraz Papie
ska Akademia Teologiczna w Krako
wie.

Dzieci przebywające na wakacyj
nych Koloniach i obozach powinny mieć 
możliwość chodzenia do kościoła na 
nabożeństwa; Także osobom przeby
wającym w więzieniach, zakładach po
prawczych i innych ośrodkach peniten
cjarnych państwo ma zapewnić warun- 
kf do wykonywania praktyk religijnych, 
zwłaszcza zaś do udziału w niedzielnej 
mszy świętej, katechezie I rekolekcjadM| 
Te sama prawa, o  ile nie będą one ko
lidować z  ważnymi obowiązkami służ
bo wymiTTTajązysKfeżołmerae-Tkaioli- 
cy. Opiekę duszpasterską nad żołnie- 
rzami w służbie czynnej i zawodowej, 
w  ramach ordynariatu polowego, pełni 
biskup połowy Wojska Polskiego.

Kościół ma prawo do swobodne
go  drukowania, wydawania i rozpo
w szechniania w szelkich publikacji 
związanych z  jego posłannictwem, a 
także do posiadania i używania środ
ków masowego przekazu, takich jak 
radio i telewizja - na zasadach okre
ślonych w prawie polskim. Kościelne 
osoby prawne mogą, zgodnie z  przepi
sami państwowymi, posiadać, użytko
w ać i zbywać majątek ruchomy i nie
ruchomy, a ponadto Kościół może bu
dować, .rozbudowywać i konserwować 
obiekty sakralne i cmentarze. Odpo
wiednie instytucje kościelne m ają zaś 
prawo prowadzić działalność misyjną, 
charytatywną i opiekuńczą.

Konkordat wejdzie w  życie po 
upływie miesiąca od dnia wymiany do
kumentów ratyfikacyjnych.

„Głos W ielkopolski”

Przeczytaj. ż.ebv złodzieje nie zaskoczyli Cie w aucie

Na oponkę, wypadek, iskierkę
Złodzieje luksusowych samochodów wciąż udoskonalają metody kradzieży. 

W ubiegły czwartek ta sama grupa ukradła dwa samochody: Mercedesa warto
ści ok. 90 tys. DEM i Volvo S 40 warte około 100 tys. zł. Dlatego postanowiliśmy 
zaznajomić naszych Czytelników z najnowszymi metodami bandytów.

- Jeszcze kilka lat temu to były rozboje szczęścia Namierzyliśmy dziuplę i odnaleź- 
„na chama”. Kierowcę terroryzowali pisto- I 
letem i siłą odbierali samochód. Teraz wy- 
cwanili się -mówi policjant od spraw samo
chodowych, który ze względu na swoje 
zajęcie pragnie zachować anonimowość.

A m erykanin w W arszawie
- Kiedy już złodzieje namierzą samo

chód, nie odpuszczą. O ich wytrwałości 
rribże świadczyć kradzież nowiutkiego Je
epa Grand Cherokee, należącego do oficera 
armii amerykańskiej, który na kilka dni przy
jechał z Paryża do Warszawy. Samochód 
stracił pierwszego dnia pobytu w stolicy - 
opowiada policjant - Facet miał trochę

liśmy auto. Kiedy oddawałem mu samo
chód, powiedziałem: ̂ anie! Nie zatrzymuj 
się pan na leśnych parkingach i nie zwracaj 
uwagi na znaki do zatrzymaniasiędawanez 
innych samochodów” - mówi funkcjona
riusz.

Niestety, osbzeżenia nie zdały się na nic. 
Policjanci eskortowali Amerykaninajadące- 
go w odzyskanym samochodzie do granic 
Warszawy. Złodzieje też. Kiedy policjanci 
zawrócili, złodziej dał Amerykaninowi sy
gnał, że koło w Jeepie jest uszkodzone. Kie
rowca nie zatrzymał się od razu, ale podje
chał na stację benzynową przy ul. Połczyń

skiej i wyszedł obejrzeć auto. Wtedy stracił 
samochód na dobre.

N a jp ie rw  by ła  o p o n k a ...
Najwięcej kradzieży „na oponkę” poli

cjanci notowali na drogach wylotowych, 
głównie w alei Krakowskiej. Scenariusz był 
prosty. Zatrzymywali się na światłach obok 
wybranego samochodu i wskazywali kie
rowcy na koło. Ten wysiadał na chwilę, żeby 
sprawdzić co się stało. Tymczasem złodziej 
odjeżdżał jego samochodem.

dziej fantastyczne pomysły i stosują różne 
triki. - Coś panu iskrzy pod silnikiem - usły
szał właściciel luksusowej limuzyny Lincoln 
na stacji benzynowej Texaco przy ul. Pu
ławskiej. Kiedy zaglądał pod podwozie, jego 
samochód odjechał.

Złodzieje kładą także na drodze gałęzie, 
aby upatrzony przeznich samochód nie mógł 
przejechać. Kiedy kierowca wysiada, by 
usunąć przeszkodę, złodziej zabiera się do 
roboty. Tąmetodą kradzione są samochody 
na podwarszawskich drogach.

...»  te r a z  w ypadek  
W ubiegłym tygodniu właściciel Mer

cedesa na trasie Marki - Radzymin zoba
czył wypadek i trzech mężczyzn wzywa
jących pomocy. „Ofiarami” okazali się ban
dyci, którzy wyrzucili go z samochodu i 
odjechali.

i Kilka godzin wcześniej ci sami męż
czyźni w ten sam sposób ukradli na Pra- 
dze-Południe Vol vo.

Według policjantów, kradzieżami luk
susowych samochodów zajmują się spe
cjaliści. - Oni realizują tylko konkretne za
mówienia. Kolor, model, wyposażenie - to 
wszystko jest z góry ustalone. Robią roz
poznanie, później śledzą samochód aż do 
skutku - mówią poi icjanci.

Jak  utrudnić życie złodziejowi 
Według policjantów nie ma pewnego 

sposobu na zabezpieczenie auta przed kra
dzieżą. Jednak każdy kierowca powinien 
pamiętać o kilku zasadach:

1. Nie zwracajmy pod żadnym pozo
rem uwagi na kierowców pokazujących

nam, że coś się z autem dzieje Jeżeli sami 
nie czujemy, że coś z  naszym autem nie 
jest w porządku, nie zatrzymujmy się.

2. Jeżeli widzimy auto jadące od 
dłuższego czasu za nami (a w środku 
siedzi trzech, czterech młodzieńców w 
skórach), podjedźmy pod najbliższy po
sterunek policji. Policjanci gwarantują, 
że nie dojdzie wtedy do kradzieży. v

"3. Często do kradzieży dochodzi, gdy 
kierowcy zatrzymują się na czerwonym 
świetle. Policjanci radzą, aby kierowcy 
jadący w  pojedynkę zawsze zamykali 
drzwi od strony pasażera. Złodziej nie do
stanie się wtedy do środka. Ta rada do
tyczy szczególnie właścicieli aut wypo
sażonych w centralny zamek.

4. Kolejny krytyczny moment to 
^stacja benzynowa. Wielu kierowców 
idzie zapłacić za benzynę i zostawia klu
czyki w stacyjce. To wymarzona oka
zja dla złodzieja..

Jacek LECH, ZIR 
„Super Express”

łfnwrńw zostaną wkrótce wyprouo-
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Stupsk

Pochód młodzieży w Słupsku
Kilkuset młodych mieszkańców' 

Słupska zgromadziło się w poniedzia
łek po południu w miejscu, gdzie w 
sobotę zginął 13-letni kibic Przemek 
Cz. Około godz. 17. ruszyli w kie
runku centrum miasta. Zachowują się 
spokojnie; policja nie interweniuje.

. Wojewoda Jerzy Kuzyniak i pre
zydent miasta Jerzy Mazurek wy

stosowali apel: „zwracamy się do 
społeczeństwa naszego miasta, a 
szczególnie do ludzi młodych, z go
rącym apelem o zachowanie spoko
ju i powagi; Zwracamy się z apelem 
do rodziców, by w tych dniach nie 
dopuścili do wyjścia nieletnich na 
ulice miasta. Wymaga tego pamięć 
zmarłego”.

P ro f. F rą c z e k : a g re s ja  p o lic ji 
z jed n o czy ła  m łodzież

* Nieprofesjonalne zachowanie się 
policji, która - kierując się emocjami - 
na agresje odpowiedziała kontragresją, 
to prawdopodobnie przyczyna tragicz- 
n^h wydarzeń, które miały miejsce w 
Słupsku - uważa psycholog prof. Adam 
Frączek z Wydziału Pedagogiki UW. 
Jego zdaniem, agresja policji zjednoczyć 
ła grupę młodych ludzi i wzbudziła w 
nich chęć odwetu za śmierć 13-letnie- 
go chłopca, pobitego przez policjanta.

„Środowisko ma naturalną tenden
cję do obciążania winądomniemanego 
sprawcę, któremu przypisuje się bez
pośrednie motywy. Tego-rodzaj u prze
konania prowadzą do bardzo gwałtow
nych, wrogich postaw wobec każde
go, k^o jest postrzegany jako winowaj
ca. Ta wrogość jednoczy grupę prze
ciw niemu i szybko rodzi pragnienie 
odwetu” ̂ - tłumaczy słupską tragedię

prof. Frączek. Dodaje, że działanie w 
grupie daje jej członkom poczucie siły, 
którą chce się zamanifestować, a jed
nocześnie zdejmuje odpowiedzialność 
za czyny. To wyjaśnia, skąd w dzie
ciach wzięło się tyle agresji.

Według prof. Frączka, duże zna
czenie mógł mieć też wizerunek policji 
jako agresora, potwierdzony np. wcze- 

• śniejszym brutalnym atakiem na kibi
ców w Gdyni. „Na młodych ludzi mo- 
gło to podziałać jako'tzw. bodziec wy
zwalający. .Przekonanie o okrucień
stwie i brutalności policjantów stworzy
ło psychologiczną gotowość do agre
sywnego zachowania się w stosunku 
do nich”.- uważa prof. Frączek. Prze
konanie o agresywności policji jest bar
dzo niebezpieczne i w przyszłości może 
być znaczącą przyczyną wybuchów 
starć z kibicami - ostrzega profesor.

NA.ZDJĘCIU: zamieszki w Słupsku.
Fot. EPA-ELTA

Ulotki z żądaniem śmierci 
dla słupskiego policjanta
Na ulicach Słupska pojawiły się 

ulotki domagające się śmierci dla poli
cjanta, którego świadkowie zajść obar
czaj ą  winą zapobicie Przemka Cz; Jak 
poinformował nadkom. Andrzej Mar
kiewicz, zdemolowano mieszkanie po
licjanta; jego rodzinę - żonę i dwójkę 
dzieci - policja wywiozła w „bezpiecz-

ne miejsce .
Datę pogrzebu 13-Ietniego Prze

mka ustalono na najbliższą środę. Jego 
- ojciec zaapelował do uczestniczących 
w pogrzebie o godne zachowanie. 
Matka chłopca trafiła 12 bm. do miej
scowego szpitala z zaburzeniami we
w n ę t r z n y m i . _________

Polska - Cieczenia

Byli oficerowie służb 
specjalnychpojadądo Czeczenii?

Czeczeński Ośrodek Informacyjny 
w Krakowie chce wysłać dó Czeczenii 
kilkuosobową grupę byłych-óficerów 
polskJch sftiżb specjalnych Ich. zadaniem, 
ma być uzyskanie, informacji o porwa
nych Polakach. Według Macieja Jachim- 
czyka z Ośrodka, eskapada miałaby dojść 
do skutku.-„w ciągu najbliższych kilku 
tygodni”.

Na poniedziałkowej konferencjipra- 
sowęf Jachimczyk powiedział, że ofice
rowie, obecnie pracujący poza służbami 
specjalnymi, wyjechać mają na zaprósze
nie Kaukaskiego Wspólnego Rynku, or-

M S Z  p r z e c i w
Rzecznik MSŻ Paweł Dobro

wolski jako ^przerażający” określił 
pomysł wysłania kilkuosobowej gru- 
py byłych oficerów polskich służb 
specjalnych do Czeczenii, by zdo- 

- oy|i informacje o porwanych tam 5 - 
Polakach, co chce uczynić Cze-

ganizacji, w której on sam pełni funkcję 
wiceprezesa.
' Działacze Czeczeńskiego Ośrodka 
Informacyjnego uważają, że za porwa
nie Polaków odpowiedzialne sąrosyjskie 
służby specjalne. Ąli Ramzan Ampuka- 
jew, przewodniczący Ośrodka powie
dział, że poprzez porwania obcokrajow
ców służby te chcązablojcować odbudo
wę Czeczenii i zdyskredytować ją  na 
arenie międzynarodowej . „Dla Czeczeń
ców jest niezwykle bolesne, że po krwa
wej wojnie, Rosja prowadzi obecnie brud
ną wojnę w Czeczenii” - stwierdził.

n e  w y s y ł a n i u  sp
ćzeński Ośrodek Informacyjny w 
Krakowie. O.inicjatywie tej poin
formowano na konferencji praso
wej W poniedziałek.

W  mocy pozostaje stanowisko 
MSZ odradzające Polakom wyjaz
dy do Czeczenii - podkreślił Dobro-

USA poprą 
aspiracje krajów 

bałtyckich do NATO
Stany Zjednoczone udzielą for

m alnego poparcia przyjęciu do 
NATO trzech republik bałtyckich - 
sygnalizuje w poniedziałkowym nu
merze „New York Times”. Dziennik 
przypomina, że w najbliższy piątek 
prezydent Clinton podpisze w Białym 
Domu z prezydentami trzech krajów 
bałtyckich Kartę Partnerstwa.

W poniedziałek prezydenci Litwy
- Algirdas Brazauskas, Estonii - Len- 
nart Meri i Łotwy - Guntis Ulmanis 
udali się z Wilna do Waszyngtonu, 
gdzie podpiszą pakt z USA o zacie
śnieniu transatlantyckich więzi w za
kresie gospodarki i bezpieczeństwa
- podał Reuters.

Karta Partnerstwa wyraża poli
tyczne poparcie Ameryki dla suwe
renności i granic państwowych 
trzech krajów bałtyckich bez zobo
wiązania się jednak przez Stany Zjed
noczone do użycia potencjału zbroj
nego w obronie tych zasad - podkre
śla agencja Associated Press. Wa
szyngton dał do zrozumienia swym 
gościom, aby nie liczyli na rychłe 
przyjęcie ich krajów do NATO, któ
ry na razie zajmuje się akcesem Pol
ski, Węgier i Czech.

Powołując się na anonimowego 
wysokiego urzędnika USA, „NYT” 
stwierdza, że oferowana krajom ba

łtyckim Karta ma dać nowym sojusz-' j 
nikom poczucie, iż mogą wejść do 
Unii Europejskiej, ż-perspektywą 
przyjęcia do NATO i Światowej Or
ganizacji Handlu (WTO). Na razie 
tylko Estonia zdołała trafić do uprzy
wilejowanej grupy sześciu krajów, 
mogących liczyć na wejście do UE 
w pierwszej kolejce.

Moskwa dotąd nie sprzeciwiła 
się podpisaniu Karty z  Ameryką 
przez kraje bałtyckie, ale katego
rycznie odrzuca ich członkostwo w 
NATO. Wchłonięte w 1939 roku do 
imperium radzieckiego republiki ba
łtyckie nie szczędziły starań, by wy
rwać się zza żelaznej kurtyny, co 
przyśpieszyło rozpad ZSRR. Po wy
dobyciu się spod kurateli radziec
kiej w 1991 roku narody bałtyckie 
zrywając więzy trzymające ich w 
strefie wpływów Moskwy, dążą do 
zacieśnienia więzi z Zachodem.

Karta Partnerstwa nadchodzi po 
zaoferowaniu w zeszłym roku przez 
Borysa Jelcyna krajom bałtyckim ro
syjskich gwarancji bezpieczeństwa, 
wpierw z miejsca odrzuconych. Póź
niej jednak republiki bałtyckie przy
chylniej spojrzały na pogłębienie 
współpracy z wielkim sąsiadem ze 
wschodu - podkreśla Reuter.

Algieria

Ponad 120 ofiar masakry 
w Sidi Hamed

Według relagi naocznych świad
ków, w osadzie Sidi Hamed, 30km na 
południeod Algieru, zginęło w niedzie
lę późnym wieczorem co najmniej 120 
cywilów. Padli oni ofiarą bandy funda
mentalistów liczącejokoło 100 ludzi.

Policja i służba bezpieczeństwa 
pojawiły się.w Sidi Hamed w.kilka go- g 
dzin po masakrze. Z wnętrza domów 
wynosi się teraz zwłoki pomordowa
nych, niektóre z nich'zostały oblane 
benzyną i podpalone przez morderców. 
Niemal wszędzie - na ścianach domów, 
na chodnikach i podwórzach - widać 
ślady krwi i ludzkie szczątki. Funda
mentaliści pozostawili też narzędzia 
zbrodni. Mordowali cywilów nie tylko 
przy użyciu broni automatycznej, ale 
także siekierami, tasakami, łopatami i 
żelaznymi sztabami. Pód ścianąjedne- 
go z domów znaleziono zakrwawiony 
żelazny pręt, zakrzywiony na końcu tak,

aby można było zadawać ofiarom rany 
szarpane.

Dokładna iiczbaśmiertelnych ofiar 
nie jest jeszcze^nana. Według oficjal- 

' nego komunikatu, zginęło lQ3ćywilówŁ 
■ a 70 odniosło rany. W poniedziałek-w 

południe znaleziono już blisko 120zwłok 
pomordowanych. W dalszym ciągu 
szuka się ofiar tej masowej zbrodni - 
w piwnicach, w studniach,- szopach i 
na strychach. Wielu cywilów starało się 
ukryć przed mordercami, ale udało się 
to tylko nielicznym.

Osada Sidi Hamed teoretycznie 
była broniona przez oddział „patriotów” 
uzbrojonych przez władze wojskowe. 
Ci „patrioci” pochowali się jednak po 

1 domach zćhwilągdy fundamentaliści 
wtargnęli do osady. Udało się więc 
zabić tylko dwóch napastników. Inni, 
po dokonaniu mordu, po zrabowaniu 
domów, wycofali się w góry,

NA ZDJĘCIU: po masakrze w Sidi Hamed.
Fot. EPA-ELTA

e c j a l n y c h  m i s j i  do  C z e c z e n i i
wolski. Inicjatywa ta może mieć 
skutek odwrotny od zamierzonego. 
Przyjmujemy dobrą wolę, ale sam 
pomysł działa na niekorzyść pol
skich obywateli - zaznaczył. Dodał 
także, że MSZ każdej inicjatywie 
związanej. ze sprawą czeczeńską

jest gotowe udzielić informacji.
Wg nieoficjalnych doniesień, 

zakończyła się misja specjalnego 
wysłannika ministra spraw zagra
nicznych w Czeczenii Zenona 
Kuchciaka. Rzecznik MSZ nie 
chciał komentować tej informacji.

Kurierem
, •  Jurij Skuratow, prokurator ge
neralny Federacji Rosyjskiej, zapo
wiedział, że jeśli Polska nie wyda 
stronie rosyjskiej Siergieja Stankie
wicza, ściganego w Rosji za korup
cję, to Moskwa podejmie „adekwat
ne kroki”. Skuratow kategorycznie 
zaprzeczył, by zarzuty pod adresem 
byłego doradcy prezydenta Borysa 
Jelcyna miały podtekst polityczny. 
Według rosyjskiego prokuratora, 
jeśli strona polska jest innego zda
nia, to powinna to udowodnić.

•  Przeciętna stopa wzrostu gospo
darczego na święcie wyniesie w br. 
2,7 proc. 19 państw odnotuje wzrost 
przekraczający 6 proc. Dobre per
spektywy mają kraje rozwijające się, 
w tym pokomunistyczne. Najwolniej 
rozwijającym się regionem świata 
będzie Azja. Prognozy te zawiera 
„World Outlook”, renomowana pu
blikacja Economist Intelligence Unit 
(EIU) wydana w Londynie. Na pod
stawie danych ze 186 państw EIU 
przewiduje, że najszybsze tempo 
wzrostu odnotują w tym roku kraje 
pokomunistyczne Europy Środko
wowschodniej i Południowej, prabu- 
dowujące swą gospodarkę.

•  Prezydent Rosji Borys Jelcyn 
spotka się z papieżem Janem Pa
włem II podczas swej wizyty we Wło- 
szech, która odbędzie się 9-11 lute
go- zapowiedział sekretarz prasowy 
Kremla Siergiej Jastrzembski. ^
•  Europa dołączyła do amerykań

skich'nacisków, apelując do Japonii
0 zwiększenie konsumpcji krajowej 
w celu zahamowania eksportu i osła
bienia kryzysu finansowego w Azji. 
Przewodniczący komisji Europej
skiej Jacąues Santer i jej wiceprze
wodniczący ds. handlu Leoń Brittan, 
którzy przybyli na rozpoczynający się 
w Tokio doroczny szczyt Ęuropa-Ja- 
ponia, ostrzegli rząd japoński przed 
polityką ożywiania gospodarki, któ
rej motorem byłby wzrost eksportu.

1 •  Wielostronne rokowania w spra- 
|  wie przyszłości Irlandii Północnej

wznowiono, po prżenwe świątecznej 
na zamku Stormont w pobliżu Belfa
stu. W^Brytania i Irlandia chcą przed- 
stawić konkretne propozycje- doty- 
czące statusu Ulsteru. Zarówno rząd 
W^Ęondynie, jak  i  rząd w Dublinie, 
które patronują negocjacjom, dążą do 
tego, aby porozumienie w sprawie 

'■Ulsteru wypracować do maja.
•  Rząd Republiki Czeskiej zamie

rza rozpisać nowe wybory na 19
: czerwca - poinformowała agencja 

Reuters, powołując się na ministra 
bez teki 1 rzecznika rządu Yladimira 
Młynarza. Powiedział on, że rząd za
mierza rozwiązać mżsżą: izbę parła? 

' mentu 20 kwietnia.
; •  Blisko milion ludzi wciąż nie ma

prądu w  północno-wschodnich sta- 
, nach USA - w  cztery dni po tym, jak
- lodowaciejący deszcz ze śniegiem na- 
wiedza! ten region. Z tej samej przy? 
czyny również w Kanadzie blisko trzy

;■' miliony ludzi jest pozbawionych elek
tryczności

- •  Naukowiec izraelski dr Gad Lawi 
z Rechowot poinformował, że na Uni
wersytecie Nowojorskim wynalezio
no lekarstwo, które jest skuteczne 
przeciw grypie, także przeciw obec
nie głośnej „ptasiej grypie”. Środek 
ten nazywa się Minobir. Zawarte w 
nim substancje czynne mają roJn. 
działanie antywirusowe. Badania 
związane z opracowaniem leku wy
kazały, że koncentraty alkoholowe

Próżnych roślin są dobrym środkiem 
zapobiegającym grypie.

•  Pięcioraczki,wcześniaki-dwóch 
chłopców i trzy dziewczynki - przyszły 
na świat w sobotę w nowojorskim 
uniwersyteckim centrum medycznym
- poinformowała agencja EFE.

Przedstawiciel szpitala ujawnił w 
niedzielę, że 22-letnia Miriam Schnit- 
zler urodziła pięcio raczki, które zosta
ły umieszczone w inkubatorach, po
nieważ przyszły na świat 13 tygodni 
przed terminem. Szpital nie opubliko
wał żadnych informacji na temat sta
nu nowo narodzonych.
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Watykan

Papież ochrzcił 19 dzieci
W niedz ie lę , w  uroczystość  

Chrztu Pańskiego, papież Jan Paweł 
II ochrzcił w Kaplicy Sykstyńskiej 
dziewiętnaścioro dzieci (10 chłopców 
i 9 dziewczynek). Wśród dzieci, któ
re otrzymały sakrament chrztu z rąk 
Ojca Świętego, były dwie dwumie
sięczne Polki, Klara i Elżbieta Orłow
skie, córki dyplomaty polskiego z 
Ambasady RP w Rzymie.

Papież celebrował rówriieź mszę 
świętą. W  wygłoszonej homilii wska- •

zał na znaczenie chrztu w życiu 
chrześcijan i przypomniał o zadaniach 
i  odpowiedzialności, jaką ten sakra
ment nakłada na rodziców i rodziców 
chrzestnych.

Większośćjizieci ochrzczonych 
przez papieża (ćztemaścioro) było 
narodowości włoskiej. Obok dwóch 
Polek Jan Paweł II ochrzcił także 

|d w o je  dzieci z Meksyku i jedno z 
B razylii.,

Niemcy wypłacą odszkodowania 
ofiarom Holocaustu z Europy Wsch.

Organizacją JewishClaims Con- 
ferenee zakomunikowała w poniedzia
łek, że zgodnie z wcześniejszym po
rozumieniem rząd niemiecki utworzy 
fundusz w wysokości 200 min marek 
na wypłatę odszkodowań dla ofiar 
Holocaustu z Europy Wschodniej i b. 
Związku Radzieckiego.

Niemcy zgodzili się wypłacić od- 
szkodow ania  Żydom  z E uropy 
W schodniej, którzy przeżyli holo
caust, a w przeszłości, pozostając za 
żelazną kurtyną, nie dostali jod rządu 
RFN niczego lub niewiele. 58 

: Porozumienie w tej sprawie za
warli wcześniej szef Urzędu Kancler
skiego Friedrich Bohl i przedstawi
ciele organizacj i  Jewish Claims Con
ference.
” Żydzi z Zachodu od lat ótrźy- 

1 inują rentę w wysokości 500 marek

miesięcznie. Żydzi ze Wschodu zaś, 
zgodnie z obecną umową, będą dosta
wać dwa razy mniej, 250 marek. N e ^  
gocjatorzy z JĆU zgodzili się na tg- 
różnicę ze  Względu na inna siłę na
byw czą pieniądza na Zachodzie j 
Wschodzie.

Uzgodniono, że rekompensaty 
uzyska 18 tysięcy osób. Rząd nie- 
m ieckrwniesie w  czteredfroCznych 
ratach ogółem 200 min marek do spe
cjalnego funduszu, administrowanego 
p rzez Jew ish C laim s Conference. 
Pierwsze 50 min marek wpłynie w 
r o S  1999, i  ostatnie w  roku 2002.

Jewish Claim s Conference po
wstała w  roku 1951 zinicjatyw y 23- 
organizacji. Jej celem jest dopomoże- : 
nie żydowskim ofiarom narodowego 
socjaTizmti~spoza Izraela w u z y sk i*  
niu odszkodowań.' I I

Niemcy

„Ostatnie namaszczenie” nie 
usprawiedliwia szybkiej jazdy
Prawo doczesne obowiązuje tak

że duchownych, śpieszących, aby 
udzielić „ostatniego namaszczenia”. 
Przekonał się o tym niemiecki ksiądz 
przed sądem w  Cloppenburgu w  Dol
nej Saksonii.

W  drodze do umierającego 3 !>-!et- 
ni ksiądz został aż trzy kromie namie
rzony przez radar, gdy auto mknęło z 
prędkością 150 km na godzinę.

Ksiądz przyjął z pokorą karę 200

marek i trzech punktów w  kartotece 
naruszeń przepisów ruchu drogowe
go, ale zaprotestował przeciwko po
zbawieniu go na miesiąc prawa ja z d j^  
Argumentował, że bez samochodrigpP 
będzie mógł skutecznie opiekcKvac się 
panmanałłfl. rozproszonymi nat du
żym obszarze., m

Jednak ani „ostatnie namaszcze
nie’*, ani problemy duszpasterskie nie 
przekonały sądu.

Brytania

Szef dyplomacji 
rozwodzi się 

i żeni z sekretarką
M inister spraw zagranicznych 

Wielkiej Brytanii Robin Cook potwier
dził w  niedzielę, że zamierza rozwieść 
się z  żoną Margaret i poślubić swoją 
sekretarkę Gaynor Regan.

Agencja Reutera pisze, że nieocze
kiwane oświadczenie Cooka zostało 
ogłoszone po tym, jak  premier Tony 
Blair wyraził pełne poparcie dla swe
go ministra spraw zagranicznych. Bla
ir zaprzeczył doniesieniom prasy, we
dług której rozbicie obecnego małżeń
stwa Cooka utrudni jego pozostanie

na stanowisku szefa dyplomacji.
R obin  Cook po in fo rm ow ał o 

swych zamiarach po przybyciu wraz 
z  sekretarką na lotnisko w  Edynbur
gu. Znajdowali się tam liczni dzienni
karze, którzy zapytali go o informa
cje, według których miał wiele przy
gód pozamałżeński ch.

„Jedyny związek, jak i mam, do
tyczy kobiety, którą kocham i którą 
poślubię. Zamierzam ożenić się, gdy 
tylko otrzymam rozwód”  - oświad
czył Cook.

Niemcy

Młode Niemki
„mistrzyniami Europy” 

w paleniu - alarmują lekarze
Młode kobiety i dziewczęta w 

Niemczech są „mistrzyniami Euro
py” w paleniu papierosów - alarmu
je  związek niemieckich lekarzy cho
rób kobiecych. Według organizacji, 
co trzecia z nich regularnie sięga po 
papierosa, zwiększając ryzyko raka 
płuc.

„Ryzyko zachorowania na raka 
płuc jest u palaczki prawie osiem

razy wyższe niż u kobiety niepalą
cej”. 60 proc. wszystkich przypad
ków raka płuc u kobiet jes t wyni
kiem palenia - twierdzi związek le
karzy. Według organizacji, w  USA 
już  obecnie więcej kobiet umiera na 
raka płuc niż na raka piersi. „Podob
na tendencja zaznacza się także w  
Niemczech”, obawiają się lekarze.

Rosia

Kolejna rata kredytu MFW
Odroczoną kolejną ratę w wyso

kości 670 milionów dolarów kilkulet
niego kredytu dla Rosji Międzynaro
dowy Fundusz Walutowy (MFW) 
przekaże Moskwie w najbliższych 
dniach - podała w poniedziałek agen
cja Interfax.

Agencja powołuje się na rosyjskie 
ministerstwo finansów, które oświad
czyło, że kolejna rata, zwolniona

przez MFW w grudniu ub.r., znajdzie 
się w Moskwie w tym tygodniu.

MFW wstrzymał jesienią wypła
tę kolejnej transzy w związku z oba
wami MFW, że Rosja nic zdoła zre
alizować ambitnego planu budżetowe
go na ubiegły rok w  wyniku poważ
nych zaległości w ściąganiu podatków.

W grudniu MFW po pobycie 
swojej misji w Moskwie pozytyw

nie ocenił wysiłki Moskwy zmierza
jące  do przywrócenia dyscypliny 
podatkowej i zapowiedział wznowie
nie wypłat, które mają posłużyć za
pełnieniu luki w bilansie płatniczym 
Rosji.

Do tej pory Rosja przyjęła 4,7 
miliarda dolarów z olbrzymiego kre
dytu przyznanego jej przez MFW > 
marcu 1996 roku.

Rosja nie dojrzała do zniesienia kary śmierci
Jest mało prawdopodobne, aby 

Rosja zniosła w tym roku karę śmier
ci, jak to obiecała na początku 1996 r. 
wchodząc do Rady Europy - uznał w 
poniedziałek wiceprzewodniczący 
Dumy Władimir Ryżkow.

W lutym 1996 r. wchodząc do 
Rady Europy Moskwa obiecała swym 
nowym partnerom uchylenie kary 
śmierci w ciągu dwóch lat, ale w pro
gramie prac legislacyjnych Dumy na 
sesję wiosenną brak projektu takiej 
ustawy - stw ierdził deputowany. 
Nadmienił, że ciągle pozostaje w mocy

moratorium na wykonywanie wyro
ków śmierci, ogłoszone w maju 1996 r.

W marcu 1997 r. deputowani 
wypowiedzieli się przeciwko mora
torium bez podejmowania w tym kie
runku konkretnych kroków i jest oczy
wiste, że od zeszłego roku nie zmie
niło się nastawienie Dumy - uważa 
Ryżkow. Duma generalnie przeciwna 
jest zniesieniu kary śmierci i jej sta
nowisko podziela większość społe
czeństwa.

W kwietniu 1997 r. Rosja ponow
nie zobowiązała się wobec Rady Eu-

ropy do podpisania specjalnego pro
tokoły o zniesieniu kary śmierci. W 
niedzielę: prezydent Jelcyn podpisał 
poprawkę do kodeksu karnego, obli
gującą szefa państwa do rozpatrywa
nia indywidualnie wszystkich przy
padków - o rzeczonych  w yroków  
śmierci, i to nawet skazanych odma
wiających wystąpienia o ułaskawie
nie, co dodatkowo komplikuje sytu
ację - przypomina AFP.

W ocenie Amnesty International 
, w 1996 roku w Rosji stracono .co naj
mniej 140 więźniów.

Białoruś

TV oskarża opozycję o przygotowywanie zamachu
Białoruska telewizja państwowa 

oskarżyła w niedzielę opozycję o 
przygotowywanie zamachu stanu, 
które to oskarżenie przedstawiciele 
opozycji natychmiast odrzucili -po
informowała agencja AP w  niedzielę 
wieczorem.

W programie publicystycznym 
Rezonans zacytowano nie zidenty
fikowane źródło twierdzące, że opo
zycja opracow ała 12-m iesięczny 
plan zamachu stanu. Podczas progra
mu zademonstrowano kopię „planu 
strategicznego”, rzekomo opracowa

nego przez antyrządową opozycję. 
Wymieniono z nazwisk kilku przy
wódców Białoruskiego Frontu Na
rodowego, jak  to określiła AP, ko
alicji ugrupowań nacjonalistycznych 
i a n ty k o m u n isty czn y ch , k tó rzy  
mieli brać udział w  przygotowaniu 
spisku.

Pełniący obowiązki przywódcy 
Frontu Liawon Barszczewski okre
ślił doniesienie telew izyjne jako  
„fantazję”. „Jeżeli chodzi o zamach 
stanu, każdy w ie, że  B iałoruski 
Front Narodowy działa w  ramach

prawa i konstytucji” -  powiedział.
Prezydent Białorusi Alaksandr 

Łukaszenka, który otwarcie podzi
wia sowiecki system władzy, zacho
wuje dużą popularność w 10-milio- 
now ym  społeczeństw ie, które  w 
większości pozbyło się złudzeń co 
do obietnic składanych przez kapi
talizm - napisała AP. Jego jednak 
działania, których celem  je s t  za
mknięcie ust mediom i politycznej 
opozycji, ściągnęły na niego kryty
kę zarówno ze strony Rosji, jak  i kra
jów  zachodnich.

Polska

Wrzód żołądka - choruje co dziesiąty Polak
Co dziesiąty Polak odczuwa do

legliwości związane z  chorobą wrzo
dową żołądka. Skalę tego zjawiska 
można ograniczyć poprzez unikanie 
stresów, nadużywania leków, porzu
cenie palenia papierosów i w  miarę 
regularne odżywianie, doradza w roz
mowie z PAP prof. Lech Hryniewiecki 
- prezes Polskiego Towarzystwa Ga- 
stroenterologicznego.

Twierdzi on, że liczba zachoro
wań w Polsce nie odbiega od notowa
nych w świecie. Najczęściej, bo aż w 
80 proc., przyczyną powstawania 
dolegliwości jest zakażenie organizmu 
bakterią Helicobacter pylori. Na dru

gim miejscu profesor wymienia sto
sowanie leków uszkadzających ślu
zówkę żołądka. Zalicza do nich m.in. 
tzw. niesterydowe leki stosowane np. 
w reumatoidalnych zapaleniach sta
wów oraz aspirynę. Hryniewiecki 
przestrzega przed jej nadużywaniem 
szczególnie przez osoby uczulone, 
stosujące ten lek jako antidotum na 
niemal wszystkie dolegliwości.

Badania naukowe wykazują, że 
coraz częściej przyczyną chorób 
wrzodowych są stresy. Powstało na
wet pojęcie „wrzodu stresowego”, 
które dotyczy szczególnie młodych 
biznesmenów pracujących po kilka

naście godzin na dobę. Według profe
sora, nie mniej zagrożona jest także 
grupa ludzi „wiecznie sfrustrowa
nych”, w tym przechodzących na 
emerytury po bardzo intensywnym 
życiu zawodowym.

Samo odżywianie (poza regular
nością spożywanych posiłków) nie 
ma większego znaczenia wśród wielu 
przyczyn powstawania chorób wrzo
dowych. Wrzodów nie wywołuje tak
że alkohol. Jednak palenie papiero
sów wydłuża czas leczenia chorych i 
powoduje, że dolegliwości powracają 
u nich bardzo szybko, nawet w  okre
sie do 6 miesięcy - twierdzi profesor.

Na u licach  Paryża ju ż w iosna?!.

NA ZDJĘCIACH: propozycje paryskiego dom u mody L ingerie na wiosnę 1998 roku. F o t EPA - ELTA
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i x v
7.00 - Dzień dobry. 8.351 

S. „Ulica Gwiezdna” . 9.00 - 
Aleja Wolności. 9.35 - Kon
cert. 10.00 - Uroczyste posie
dzenie Sejmu z okazji Dnia 
Obrońców Litwy. 11.30-Kon
cert 12.00- Zaciągnięcie fla
gi na Placu Niepodległości.
12.30 - Kronika Odrodzenia.
16.00 |  Wiadomości. 16.05 - 
Dla domu. 16.301S. „Niespo
kojne gimnazjum”. 17.20 - 
Rozmowy wileńskie. 17.50 - 
Wiadomości (ros.). 18.00 - Dla 
dzieci. 18.30 - Wiadomości. 
18.55- Szanujmy słowo. 19.00 
- Koncert. 20.05 - Film. 20.30 
-Panoram a. 20.55 - Studio

t̂ sp ortowęŁJ21.Q5 - Loteria. 
2 U 0 1  Film dok. 21.40 - Zna-

22.20 - FiJm dok. 23.30- 
Dzieimik wieczorny.

LN K
• 7.15 -Teleshop. 7.30 - Po

ranne koło. 9.00 - S. „Bez domu 
jest źle”. 9.25 - Miviga przed
stawia.' 9.35 |  S. „Słoneczne 
wybrzeże”. 10.20 -  S. „Czło- 
wiek-pąjąk”. 10.45-Teleshop.
11.151Z Hollywoodu. 11.45 - 
Od... do. 12.40 - Po obu stro
nach muru. 13.35 - Salon Bia
łego Kota. 14.20 - Sprawy 98.
15.15 - Teleshop. 15.30 - S. 
„Odwet”. 16.201S. „Skrzydła 
marzeń”. 17.05 - S. „Słonecz
ne wybrzeże”.-17.50 - S. „Bez 
domu jest źle”. 18.20 - S. Żar 
młodości”. 19.05 |  S. "Fitness 
Chib”. 19.30 - S. „Zwariowana 
para”. 20.00 - Wiadomości.
20.30 - TV „Lietuvos rytas".
21.30 - S. „Nash Bridges”.
22.30 - Wiadomości. 22.45 - S.
, Adres grzechu - wyższe sfery”.
23.30 - S. „Falguy”. 0.15 - To 
ci rodzihleiLlj.45 - Humor. 1.10

„--Smacznego.

BAŁTYCKA TV
8.30-16.00 -BBC. 16.05- 

Muzyka. 17.00 - S. „Tak świat 
się kręci”. 17.50 - Walka słów.
18.35 - Humor. 19.00 - Tele
gra. 19.05 -S . „Dallas”. 19.55
- Wiadomości. 20.00 - Pro
gram publ. 20.30 - NBA JAM.
20.55 |  Telegra. 21.00 - S. 
„Kierunek Południe”. 21.50 - 
Film fab. „Mężowie, żony, ko
chankowie”. 23.40 - Humor. 
0.05 - 8.30 - CNN.

TV-3
8.30 - Teleshop. 8.45 - S. 

„Santa Barbara” . 9.30 - S. 
„Uroczy i dzielni”. 10.15 - S. 
„Mari Mar”. 15.30-Teleshop.
15.45 - S. „Wilk powietrzny”.
16.30 - Komputerowe cuda.
16.55 - POP TV. 17.45 - S. 
„Trudne dziecko”. 18.10 - S: 
„Santa Barbara”. 19.00 - Wia
domości. 19.15 |  S. „Mari 
Mar”. 19.45 - S. „Uroczy i 
dzielni”. 20.25 - Tego jeszcze 
niebyło. 20.30 - Koszykówka.
21.00 - S. „Strażnik Teksasu”.
22.00 - S. „Postrach Ameryki”.
22.50 - Sport 23.00 - Wiado
mości. 23.05 - S. „Strefa zmro
ku”. 23.30 - Komedia „Pełna 
chata”.

WILEŃSKA TV
7.55 - Z W ilna. 8.10 - 

Show I. Demidowa. 9.05 - 
Film afiim. 9.40 - Telefon 23- 
55-60. 10.25 - Towary i usłu
gi. 10 45 - Apteka. 11.00 - Z 
Moskwy. 11.10 - Film fab. 
,Sierpniowe wieloryby”. 12.50
- Znak jakości. 13.15 - Dzię
kuję za zakup. 13.45 - Apteka.
14.00 - Z Moskwy. 14.10 - 
Film fab. „Anton Iwanowicz 
gniewa się”. 15.40 - Dziękuję 
za zakup: 16.05 - S. „Flipper 

'II”. 16.35 - Kanał muz. 17.00
- Z Moskwy. 17. iO - Patrol 
drogowy. 17.25 - Muzyka.
17.50 - S. „Mamusie”. 18.25 - 
Ci, którzy. 19.00 - Wiadomo-

ści. Dziś w miasteczku. 19.15
- Gwiazdy sportu. 19.30-Sto
lica. 19.50 - Towary, i usługi.
20.00 |  Z  Moskwy. 20.30 - 
Film fab. „Prezydent i jego ko
biety”. 22.25 - Z Wilna. 22.40 
|  Patrol drogowy. 22.55 - 
Ostatnia noc 97 roku.

MLSAT 
9.00 - Magazyn dla mło

dzieży. 9.3Ó - Kłajpedzka TV.
10.00 - Nowości muz. 10.30 - 
Kalejdoskop zniżek. 10.45 - 
Puls Wilna.' 10.50 - Film fab. 
„Niezgodne charaktery”. 12.15
- Kalejdoskop zniżek. 17.00 - 
Film fab. „Antonella”. 18.00- 
Gwiezdny deszcz. 18.30 - No
wości muz. 19.00 - Vilsat cap
puccino. 19.55 - Warto odwie
dzić. 20.00 - Moje Wilno.
20.30 - Kalejdoskop zniżek.
20.40 - Eurosport przedstawia.
21.00 - Puls Wilna. 21.15 - 
Wiadomości . 21.20 - Warto 
odwiedzić. 21.30 - Przetrwa
nie. 22.05 - Film fab. „Stary 
Ńowy Rok”. 23.40 - Kalejdo
skop zniżek. 23.50 - Puls Wil
na. 0.05 - Wiadomości. 0.10 - 
Nowości muz.

I KANAŁ ROSJI
8.00,11.00,14.00,17.00, 

23*20 - Wiadomości. 8.15 -
S. „Fatalny spadek”. 9.00 - 
Program W. Poznera. 9.45 - 
Panorama śmiechu. 10.20 - 
Biblioteka domowa. 10.30 - 
Zgadnij melodię. 11.15 - Ra
zem. 14.20 - Film  anim.
14.55 - Dobra okazja. 15.40
- S. „Porwany”. 16.10 - Do 
lat 16 i-więcej. 16.30 - Do
okoła świata. 17.20 - S. „Fa
talny spadek”. 18.05 - Godzi
na szczytu. 18.30 - Zgadnij 
m elodię. 19.00 - Tem at.
19.45 - Dobranoc, dzieci.
20.00 - Czas. 20.40 - Stare 
p ieśn i o najw ażniejszym .
23.30  - Kom edia „S tary  
Nowy Rok”.

ROSYJSKA TV 
6.30, 10.00, 16.00, 19.00,

22.30 - Wiadomości. 7.00 - 
Oddział dyżumy.7.15 - Towa
ry pocztą. 7.30 - Pieniądze.
7.30 - Grafoman. 7.55 - Pra
wosławny kalendarz. 8.00 - 
Rozmowy o zwierzętach. 9.05
- S. „Santa Barbara”. 13.30 - 
Film fab. „Bardzo stara bajka”.
15.30-Dla dzieci. 16.30-M i
łość od pierwszego wejrzenia.
17.05 - Film anim. 17.30 - Ko
media ,,Mój marynarz”. 19.30
- Drobnostki. 19.45 - S. „San
ta Barbara”. 20.45 - Anchlage 
i Co. 22.55 - Witaj, kraju.
23.50 - Gorąca dziesiątka. 0.45
- Mistrzostwa świata w  spor
tach wodnych.

TV POLONIA
8.00 - Gimnastyka. 8.10 - 

Benefis Michała Bajora. 9.10
- Sportowy tydzień. 9.3,0 - 
Wiadomości. 9.45 - „Widget”
- serial anim. dla dzieci. 10.10
- Muzyczne koło - program dla 
dzieci. 10.40 - Prognoza po
gody. 10.45 - „Klan” - serial 
prod. polskiej. 11.15 - „Dajcie 
to na pierwszą stronę” - serial 
obycz. prod. kanad. 12.05 - 
Dziennik Telewizyjny - pro
gram Jacka Fedorowicza.
12.15 - Krzyżówka szczęścia 
-teleturniej. 12.45-Teledyski 
na życzenie. 13.00 - Wiado
mości. 13.10 - „Zuzanna i 
chłopcy” - film obycz. prod. 
polskiej. 14.30 - Mała rzecz, a 
cieszy. 14.45 - „Cztery wieki 
Warszawy” - film dok. 15.40 - 
Piosenki na temat. 16.00 - Pa
norama. 16.20 - Omówienie 
programu dnia. 16.30 - Gości
niec - magazyn kultury i sztu
ki ludowej. 17.00 - Teledyski 
na życzenie. 17.10-Zaprosze
nie i  program krajoznawczy.
17.30 - „Klan” - serial prod. 
polskiej. 18.00 -  Teleexpress.
18.15 - „Paziowie” - serial dla

młodych widzów (1989). 18.45 
- Polska piosenka. 19.15 - „Jó
zia” - film fab. prod. polskiej 
(1978). 20.15 |  Dobranocka.
20.30 |  Wiadomości. 21.00 - 
„Polskie drogi” - serial histo
ryczny prod. polskiej. 22.30 - 
Bohater w alfabecie. 23.00 - 
„Święta u powodzian” - repor
taż. 23.30 - Panorama. 0.05 - 
Teatr TV: „Spektakl dla sied
miu wykonawców”. 1.00 - 
Spotkanie z Wielką Orkiestrą 
Symfoniczną Polskiego Radia 
w Katowicach. L50 - „Opo
wiadania Muminków” - film 
anim. 2.00 - Wiadomości. 2.25 
- , Józia” - film fab. prod. pol
skiej. 3.30 - Panorama. 4.05 - 
„Polskie drogi” - serial histo
ryczny prod. polskiej. 5.35 - 
Bohater w alfabecie. 6.05 - 
Święta u powodzian - reportaż.
6.35 - „Klan” - serial prod. pol
skiej. 7.00 - W centrum uwagi:
7.20 - Teledyski na życzenie.
7 .30- Polska piosenka.

POLSAT
7.00 - Poranek z Polsatem.

8.45 - Polityczne graffiti. 8.55
- Poranne informacje, .9.00 - 
„Batman? -  serial anim. dla 
dzieci. 9.30 - „Żar tropików”, 
USA (1991). 10.30 -„Żar mło
dości” - kanad. serial obycz.
11.30 - „Drużyna , A ” |  ame
ryk. serial sensac. 12.30 - 
„Nowe przygody Robin Ho- 
oda” - serial przygód. 13.30 - 
Idź na całość - show z nagro
dami. 14.30 - Oskar - magazyn 
filmowy. 15.00 - Dyżurny sa-. 
tyryk kraju - program Tadeusza 
Drozdy. 15.30 - Jednoręki ban
dyta: gra-zabawa. 16.00 - 
„Gdzie się podziała Carmen 
Sandiego" - serial anim. dla 
dzieci. 16.30-Małolata. 17.00
- Informacje. 17.15 - Kalambu
ry i  program rozrywkowy.
47.45 - „Nieustraszony” - ame
ryk. serial sensac. 18.45 -

„Świat według Bundych” - 
amcryk. serial komed. 19.15 - 
„Roseanne” , USA (1988- 
1996). 19.45 - Informacje.
20.00 - Polityczne graffiti.
20.10 - „Żar tropików”, USA 
(1991). 21.00 - „Nocny patrol"
- serial USA (1995-96). 22.00
- „Ostry dyżur” - ameryk. se
rial obycz. 22.55 - „Gwiezdna 
eskadra” - serial s-f USA 
(1995). 23.55 - Wyniki losowa
nia Lotto. 24.00 - Informacje i 
biznes informacje. 0.20'- Poli
tyczne graffiti. 0.30 - Telewizyj
ne Biuro Śledcze. 0.55 - Moto- 
wiadomości. 1.30 - Muzyka.

RTL7
8.00 - RT L 7 zaprasza.

8.35 - „Siódemka dzieciakom”
• seriale anim. 9.20 - „Słodka 
dolina” - serial dla młodzieży.
9.45 -”Sunset Beach" - serial 
obycz. 10.30 - „Borsalino" -

- film krymin. Francja-Włochy 
(1970). 12.15 - „Jak się robi 
wiadomości” - serial komed.
12.40 - „Policjanci z Miami" - 
serial krymin. 13.30 - Tele- 
shopping. 14.30 - Muzyka w 
RTL 7. 15.05 - Ukryta kame
ra. 15.35 - „Na sygnale” - se
rial obycz. 16.30 - „Siódemka

- dzieciakom” - seriale anim.
17.25 - „Kariera maklera” - 
serial obycz. 18.15 - „Słodka 
dolina” - serial dla młodzieży.
18.35 - „Jaksięrobi wiadomo
ści” - serial komed. 19.00 - 
„Sunset Beach” - serial obycz. -
19.50 - 7 minut - wydarzenia 
dnia. 20.00 - „Na sygnale” - 
serial obycz. 20.50 - Prognoza 
pogody. 21.00 - „Północne wy-

. brzeże” - film przygód. USA 
(1987). 22.45 - 7 minut - wy
darzenia dnia. 22.55 - „Karie
ra maklera” - serial obycz:
23.50 - „Policjanci z Miami” - 
serial krymin. 0.45 - 7 minut - 
wydarzenia dnia. 0.55 - Sie
dem pokus.
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LTV
7.00 - Dzień dobry. 8.35- 

JS. JUlica Gwiezdna”. 9-00- , 
Rozmowy wileńskie. 9.30- W 
świecie filmu. 10.00 - S. „Nie
spokojne gimnagum”. 11.30 
-Znaki. 12.10-Telegra. 12.40 
- Zdrowie. 13.10 - Popołud
nie z A. Czekuolisem. 13.40 - 
Ruletka w kawiarni Konrada.
16.00 - Wiadomości. 16.05 - 
Cudzego bólu nie ma. 16,30 - 
S. „Niespokojne gimnazjum”.
17.20 - Teleartel. 17; 50 - Wia
domości. 18.00 - Dla dzieci.
18.25 - Litewska koszyków
ka. 20.00 - Milioner. 20.30 - 
Panorama.- 21^00 - Studio 
sportowe, 21.10 - Loteria.
21.15 - Film fab. „Horoskop 
Jezusa Chrystusa” . 22.45 - 
M uzycy żartują. 23.30 - 
Dziennik wieczorny.

LNK
'7.15 - Teleshop. 7.30 - Po

ranne koło. 9.00 S. „Bez 
domujest źle”; 9.25 r Miyiga 
przedstawia. 9.35 -V S. „Sło
neczne wybrzeże”. 10.20 - S. 
„Człowiek-pająk”. 10.45 - Te
leshop'. 11.15- ABC zdrowia. 
Depresja i bezsenność. 11.45 
- Sprawy 98. 12.40 - Od... do. 
13.35r - Portrety artystów. 
14.20- Po obu stronach muru.
15.15 - Teleshop. 15.30 - S .  
„Odwet”. 16.20 - S. „Skrzy
dła marzeń”. 17.05 - S. „Sło
neczne wybrzeże". 17.50 - S, 
„Bez domu jest źle”. 18.20- 
S. „Żar młodości”. 19.05 - S. 
„Fitness Club” . 19.30 - S. 
„Zwariowana para”. 20.00 - 
Wiadomości. 20.30 - Czerwo
na linia. 21.30 - S. „Szósty 
zmysł”. 22.30- Wiadomości.
22.45 - S. W ydział za
bójstw". 23.30 - S. „Fali 
Guy”. 0.15 - TV „Lietuvos ry

tas”. 1.05 - Babie lato. 1.50 -. 
2j Hollywoodu.

BAŁTYCKA TV 
8 .30-16 .00-BBC. 16.05

- Program muz. 17.00 1  S. 
„Tak świat się kręci”. 17.501

^Telegra dla rodziny.4,8.35 -. 
Program publ. 19.00 -  Tele
gra. 19.05 - S. „Dallas”. 19.55
- Wiadomości. 20.00 - Humor.
20.30 - Dla młodzieży. 20.55 

Telegra. 21.00 |  Program
publ. 21.45 - S. „Dobrzy 
chłopcy, źli chłopcy*’. 22.30 - 
Humor. 22,50 - Program muz.
23.15 - Walka słów. 0.05 -
8 .30- CNN.

TV-3
8.30 - Teleshop. 8.45 - S. 

„Santa Barbara” . 9.30 - S. 
„Uroczy i dzielni”. 10,15 - S- 
„Mari Mar”. 15.30 - Teleshop.
15.45 - S. „Jessica Fletche^’.
16.30 - Wszystko. 16.55 - S. 
„Nareszcie dzwonek”. 17.20 - 
Budow nictwo. 17.45 - S. 
„Trudne dziecko”. 18.10 - S. 
„Santa Barbara”/ 19.00 - Wia
domości. 19.15 - S. „Mari 

-Mar”. 1-9.45 - S. „Uroczy i
■ dzielni”,  20.25 - Tego jeszcze 
nie było. 20.30 - S. „Żonaty i 
z  dziećmi” . 21.00 - S. „Ju
trzejsza gazeta”. 22.00 - S. 
„N ow ojorscy g lin ia rze”.
22.50 - Sport. 23.00 - Wiado
mości. 23.05 - S. „Strefa 
zmroku”. 23.30 - Komedia. 

WILEŃSKA TV 
' 7.55 -Ż  Wilna. 8.10- Za

wód. 9.00 - Wideoklipy. 9.05
- Paluszki lizać. 9.40 - Gwiaz
dy sportu. 9.55 - Towary i 
usługi. 10.05 - Stolica. 10.25
- Dziękuję za zakup. 10.45 - 
Apteka. 11.00 - Z Moskwy. 
11.10-Film  fab. „Szczęśliwy 
koniec”. 12.40 - Znak jakości.
13,00 - Podoba W y p a trz .
13.15 - Dziękuję za zakup.
13.45 - Apteka. 14.00 - Z  
Moskwy. 14.10 - Film fab.

„Straż osobista”  15.45 - Dzię
kuję za zakup. 16.05 - S. 
„Flipper II”. 16.35 -  Kanał 
muz: 17.00 - Ż M oskwy.
17.10 - Patrol drogowy. 17.25
- Muzyka. 17.40 - Towary i 
usługi. 17.50 - S. „Mamusie”.
18.25 - Ci; k t ó r z y . ,^ 0 0 - 
Wiadomości. 19.15 - Znad 
Willi TV. 19.45 - Lekcja jęz. 
litewskiego. 19.55-C ó nowe
go w  „STi k 1 i a i ” . 20.00 - Ż  
Moskwy. 20.35 - Film fab.
23.20 - Wiadomości z Wilna.
23.35 - Patroldrogowy. 23.50
- Kanał muz. 0.35 - Nocny ka
nał muz.

MLSAT
9.00 - Zatrzym aj się, 

chwilo. 9.30 - Aktualności wi
leńskie. 10.00 - Nowości muz.
10.30 - Kalejdoskop zniżek.
10.45 - Puls Wilna. 10.50 - 
Film fab. „Stary Nowy Rok”.
12.10 - Kalejdoskop zniżek.
17.00 - Film fab. „Antonella”.
18.05 - Program relig. 18.30 
—Nowości muz, 19.00 - Vil- 
sat cappuccino. 19.55 - War
to odwiedzić. 20.00 - Cuda 
czarodziejki. 20.30 - Kalejdo
skop zniżek. 20.40 - Dla dzie
ci. 21.00 - Puls Wilna. 21.15
- Wiadomości. 21.20 - Warto 
odwiedzić. 21.30 - A było 
tak... 22.05 - Film fab. „Stary

. Nowy Rok”. 23.40 - Kalejdo
skop zniżek. 23.50 - Puls Wil
na. 0.05 - Wiadomości (poi.). 
0.10 - Nowości muz.

I KANAŁ ROSJI
8.00, 11.00,14.00, 17.00, 

0.30 - Wiadomości. 8.15 - S. 
„Fatalny spadek”. 9.00 - Te
mat. 9.40 - W świecie zwie
rząt 10.20-Biblioteka domo- 

|  wa. 10.25 - Show dżentelme
nów. 11.15 -Razem. 14.20- 

,\Film  anim. 14.45 - Klasyczna 
kompania. 15.15- Zew dżun
gli. 15.40 - S. „Porwany”.
16.10 - Do lat 16 i więcej.

■ 16.30 - Dookoła świata. 17:20
- S. „Fatalny spadek”. 18.05
-  podzina szczytu. 18.30- - 
Gorączka złota. 19.05 - Czło
wiek i prawo. 19.45 - Dobra
noc, dzieci. 20.00 - Czas.. 
20.40. - Film fab. i

ROSYJSKA TV
6.30,10.00,16.00,19.00,

22.30 - Wiadomości. .7.00,
23.25 - Oddział dyżurny. 7.15
- ToWary pocztą. 7.30 - Pie
niądze. 7.45 - Grafoman. 7.55
- Prawosławny kalendarz. 8.00
- Show. 8.30 Mistrzostwa 
świata w sportach wodnych.
9.05 - S. „Santa Barbara”.
13.30 - Komedia „Samolocie, 
leć do Rosji”. 15.30 - Dla dzie
ci. 16.30 - Krzyżówka. 17.05
- Film fab. „Dwaj kapitano
wie". 19.30 - Drobnostki.
19.45 - S. ^Santa, Barbara”. 
10.501 Sam sobie reżyserem.
21.20 - S. „Hrabina de Mon-, 
soro” 22.55 - Narodowe inte
resy. 23.40-Mistrzostwa świa- 

, ta w sportach wodnych. 0.10 - 
Żywa kolekcja.

TV POLONIA
8.00 - Gimnastyka. 8.10 - 

Debiut... 8.40 - Zagrałeś na 5
- program rozrywkowy. 9.10
- Zaproszenie - program kra
joznawczy. 9.30 - Wiadomo
ści. 9.45 - „Kocie opowieści”
- serial dla młodych widzów. 
1Ó. 10 - „Paziowie” - serial dla 
młodych widzów. 10.40-Pro
gnoza pogody. 10.45 - „Klan”
- serial prod. polskiej. 11.15 - 
,,Józia" - film fab. prod. pol
skiej. 12.15 - Gościniec - ma
gazyn kultury i sztuki ludo
wej. 12.45 - Teledyski na ży
czenie. 13.00 - Wiadomości. 
1371Ó - „Polskie drogi” - se
rial historyczny prod. pol
skiej. 14.40 - Bohater w alfa
becie. 15.10 - Święta u powo
dzian - reportaż. 15.40 - Po
lonijne spotkania. 16.00 - Pa

norama.* 16.20 - Omówienie 
programu dnia. 16.30 - Auto - 
Moto - Klub. 16.45 - Przegląd 
prasy polonijnej. 17.00 - Te
ledyski na życzenie. 17.10- 
Alfabet rzek polskich. 17.30- 
-„Klag^.- serial prod. polskiej.
18.00 - Teleexpress. 18.15 - 
Szafiki - program dla dzieci.
18.45 - 30 Ton - Lista, lista, 
lista przebojów. 19.15 - Tylko 
Muzyka. 20.15 - Dobranocka.
20.30 - Wiadomoścf. 2 1.00 - 
„Cztery pory roku” - film fab. 
pród. polskiej ̂ !985). 22.40 - 
Program rozrywkowy. 23.30 - 
Panorama. 0.05 - Ze sztuką na 
Ty 1.05 - Spotkanie z Wielką 
Orkiestrą Symfoniczną Pol
skiego Radia w  Katowicach.
1.50 - „Baśnie i waśnie” - film 
anim. dla. dzieci. 2.00 - Wia
domości. "2.30 - „W poszuki
waniu białego anioła” - film 
dok. 3.30 - Panorama. 4.05 - 
„Cztery.pory roku” - film fab. 
prod. polskiej. 5.45 - Program 
rozrywkowy. 6.35 - „Klan” - 
serial prod. polskiej. 7.00 - W 
centrum uwagi. 7,20 - Teledy
ski na życzenie. 7.30 - 30 Ton
- Lista, lista, lista przebojów^

POLSAT
7.00 - Poranek z Polsatem.. 

*8.45 - Polityczne graffiti. 8.55
- Poranne informacje. 9.00 - 
„Gdzie się podziała Carmen 
Sandiego?” - serial anim. dla 
dzieci. 9.30 - „Żar tropików”, 
USA (1991). 10.30 - „Żar 
m łodości” - kanad. serial 
obycz. 11.30 - „Nieustraszo
ny” - ameryk. serial sensac.
12.30 - „Nocny patrol”, USA 
(1995-96). 13.30 - Piramida: 
gra-zabawa. 14.00 - Disco 
Relax. 15.00 - 4x4 - magazyn 
motoryzacyjny. 15.30 - Trzy 
kwadraty: gra-zabawa. 16.00 
-/Link Journal - magazyn 
mody. 17.00 - Informacje.
17.15 - Hallo miliard - pro-

gram rozrywkowy. 17.45- 
,iDrużyna, A ” * ameryk. serial 
sensac. 18.45 - „Perła” - ame-: 
ryk . serial komed. 19.15 - 
„Roseanne”, USA (1988- 
1996). 19.45 - Informacje. 

V20.00 - Polityczne graffi
ti.20. 10 - „Ż ar tropików", 
USA (1991). 21.00 - „F/X”, 
USA (1996). 22.00 - „Mr Jo- 

-nes”,USA (1993). 0.10 - In
formacje i biznes informacje. 
0.30 - Polityczne graffiti. 0.45
- Nie na każdy temat 1.50 - 
Muzyka.

RTL 7
-  8.00 - RTL 7 zaprasza.
8.35 - „Siódemka dziecia
kom" - seriale anim. 9.20 - 
„Słodka dolina" - serial dla 
młodzieży. 9.45 - „Sunset Be
ach” - serial obycz. 10.30 - 
„Północne wybrzeże” - film 
przygód. USA (1987). 12.15
- „Jak się robi wiadomości” - 
serial komed. 12.40 - „Poli
cjanci z Miami” - serial kry
min. 13.30 - Teleshopping.
14.30 - Muzyka w RTL 7.
14.40 - Siedem pokus. 15.35
- „Na sygnale” - seria) obycz.
16.30 - „Siódemka dziecia
kom” - seriale anim. 17.20 - 
„Ludzie tacy jak my" - serial 
sensac. 18.15 - „Słodka doli
na" - serial dla młodzieży.
18.35 - „Jak się robi wiado
mości” - serial komed. 19.00
- „Sunset Beach” - serial 
obycz. 19.50 - 7 minut - wy
darzenia dnia. 20.00 - „Na sy
gnale” - serial obycz. 20.50 - 
Prognoza pogody. 21.00 - 
„Dziewięć miesięcy" - franc. 
komedia (1994). 22,55 - 7 
m inut - wydarzenia dnia.
23.05 - „Ludzie tacy jak my”
- serial sensac. 24.00 - „Wy
dział zabójstw” - serial kry
min. 0.55 - 7 minut - wyda
rzenia dnia. 1.05 - Ukryta ka
mera.
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Do 18 stycznia trwa prenumerata „KW” 
na luty i następne miesiące 1998 roku

Koszty prenumeraty 
dla Czytelników „KW” na Litwie:

1 mies. 3 mies. 5 mies.
z dostarczaniem przez pocztę 18 Lt 54 Lt 90 Lt
bez dostarczania (w szkołach) 15 Lt 45 Lt 75 Lt
w księgarni S.K. l4 L t 42 Lt 70 Lt
w redakcji 13 Lt 39 Lt 65 Lt

„KW” i „Przyjaciółka”
1 mies. 2 mies. 5 mies.

z dostarczaniem przez pocztę 26 Lt 78Lt 130 Lt
bez dostarczania (w szkołach) 23 Lt 69 Lt 115 Lt
w księgarni S.K. 22 Lt 66 Lt 110 Lt
w redakcji 21 Lt 63 Lt 105 Lt

„Kurier Wileński” (sobotnie wydanie)
1 mies. 3 mies. 5 mies.

z dostarczaniem przez pocztę 3,9 Lt 11,7 Lt 19,5 Lt

„Kurier Wileński” oraz „KW” i „Przyjaciółkę” można zapre
numerować na każdej poczcie. 

Indeks „Kuriera Wileńskiego” - 0044 (codzienne wydanie) 
Indeks „Kuriera” i „Przyjaciółki” - 0155 
Indeks „Kuriera” - 0172 (sobotnie wydanie)

„Kurier Wileński” w każdym 
polskim domu na Litwie!

Miękkie meble
W ifbór tap lce rit

A. Rotundo g. 4 , Vilnius Panev6iys, tel. 46 85 
tcl 71 ViM t Utena. tel. 5 20 18
„  Marijampolć, tel. 543  98
Kaunaa, teL 70 95 10 Ałytus, teł. 2 20 31

S  2 ?  5919 TauragS, tel. 517 92
Klaipćda. tel. 29 31 80 V[saginas tel. 7 24 28

Po cenach producent^  

ewlatna

visio ó t / 1
Salon optYtzny i gahinet

fachowe porady lekarza, 
leczenie,

♦ niedrogie oprawy, okulary,
* soczewki Bausch & Lorab 
Rejestracja telefoniczna (22) 75-09-91, 
(Zam.1328) 61-10-52

Gabinet stomatologiczny"
„SIMENA”

t  Leczymy i protezujemy uzębie
nie dorosłych i dzieci z pomocą no
woczesnego sprzętu z zastosowaniem 
najnowszych materiałów. Konsultu
jem y bezpłatnie.

Vilnius, Olandu 54a, 
tel. 69-68-39.

Autobusy n r  34 i 44, przysta
nek „Polocko” .

r KURIER WILECKI
Wydawca 

ZSA „Kurier Wileński”

Drukuje SA  „Spauda”

Krytyczne dni 
i godziny w 
styczniu

1 (>, piątek (7.00-9.00), - •
,;1 9 , poniedziałek (8.00710.00)* 

21, środa (18.00-2^.00),
26, poniedziałek (21.00-23.00) 
29, iczwartek (6,00-8.00).

L itew ska Służba H ydrom ete
orologiczna przewiduje na 13 stycz
nia zachm urzenie , bez opadów, 
mgła. W iatr południowo-zachodni, 
5-10 m/sek. Temperatura 6-8 stopni 
ciepła.

W ciągu następnych dwóch dni 
opady deszczu. Temperatura w nocy 
0-5, w  dzień 3-8 stopni ciepła.

KALENDARIUM
* W torek  (13.1) jest 13 dniem 

. 1998 r. Do końca roku pozostało 352 
dni.
~ * Znak Zodiaku -  Koziorożec.

* Imieniny: Bogumiła, Hilarego, 
Lwa, Remigiusza, Weroniki.

* Wschód Słońca - 8.35, zachód - 
16.20. Długość dnia 7 godz. 45 min.

* Księżyc. Pełnia - od 12 stycz
nia.

EKRANY
SKAŁYIJA, I sala -13-15.1 --„Te

legrafista”^  11.30,13.15,15,16.45, 
r8.3Ó, 20.15. II sala -13-15.1 - „ 'n ir-  
bulencja” o 11.10, B„14.50, 16.40,
18.30, 20.20.

LIETUVA -13-15.1 - S a m o lo t  
prezydenta”  o 1 2 ,18.30,21. „Kłam 
c z u ch u , k ła m c z u c h u ” o 14.30,
16.30.

YILNIUS - „K ontakt” : 14, 16- 
I8.I012,14.30,17,19.40; 13.1o 11.30, 
14, 18, 20.30; 15.1 o 12, 14.30, 17.
13.1 - „Na Dzień Obrońców Wolno
ści” -program filmów dokumentalnych.
15.1 - „91 /2  tygodnia”  o 19.40. 

H E LIO S,I s a M ^ r a ^ Z a g i -
niony świat: p a rk  z  okresu ju ra j
skiego” o111.30,14.10,16.50,19.30, 
II sala -13-15.1 - „W iem, co zrobiłeś 
tamtego łata”  o 13.30, 15.40, 17.50, 
20.

PERGA LE- 13-15.I-„Chłopcyz 
piekielnej kuchni”  o 13, 16, 19.

W IDEOSALA „O ZO ” * 13.1 - 
„C asanova” o 18.30. 1 4 J  - „Vał- 
m ont” o 18.30.15.1 -  „Caravaggio” 
o 18.30; 16.1-„O statn ie  tango w  Pa
ryżu”  o 18,30. 17.1 - „Podwójne ży
cie W eroniki”  o 16. „Śniadanie u 
Tiffaniego” o 18. 18.1 - „W ittgen- 
stein” o 16. „Im perium  uczuć”  o 18.

Oddział krawiecki 
zatrudni krojczego

. Tel 79-25-53
V  (Zan 1327) V

. To miejsce t 
czeka 

na Twoją
REKLAM Ę

Dwaj mężczyźni poszukują czułych, ładnych kobiet w wieku 24-30 
lat, celem nawiązania znajomości i, być może, rozpoczęcia nowego życia 
we dwoje.

Pożądana znajomość języka niemieckiego, wykształcenie - m inimum 
średnie oraz chęć zamieszkania w Niemczech.

Prosim y o poważne odpowiedzi w raz zę zdjęciem f  telefonem. ~ 
Zwracać się: Georg Filipek L indenbergstr. 3 
59 174 Kamen Deutschland.

_ ^ __________  (Zam. M  l)

DROBNE 
ZA DARMO Uwaga!

Codziennie

w „Kurierze Wileńskim’̂  
możesz zamieścić d robne  p ryw atne  

ogłoszenie do 5 słów ża darm o!
Kupon ................................... ...................... .................... .....................

Adres, t e l , ;1 
l

 ---------------------- , -----------   j
Po wypełnieniu powyżej zamieszczonego kuponu z treścią ogło

szenia prosimy go wyciąć i wysłać na adres redakcji.
2056 Vilnius, Laisves 60,
„Kurier Wileński”, dział reklamy, te l 42-69-63.

Gabinet stomatologiczny
„B E A T A ”

Leczymy i protezujemy uzębie
nie dorosłych i dzieci z zastosowa
ni ćnv nowoczesnego sprzętu. Ceny 
dostępne. Konsultujemy bezpłatnie

Wilno, ul. Pylimo 63 
(naprzeciw rynku „Hale”) 

Tel. 79-12-35.

C entrum  szkolenia kierowców 
A. Żukauskasa organizuje kursy  w 
kategorii ABCDE i in stru k to ró w  
jazdy.

Yilnius, tel. 77-35-60 od godz.
15.

(Zam. 1259) 
Kupię akcje SA „Lietuvos ener- 

gija” , „K u ro  A p a ra tu ra ” , „Ska- 
iteks”. Rozliczę się od razu. 

Y ilnius, teł. 73-30-40.
(Zam. 1334) 

F irm a A. Lukaszevicziusa or
ganizuje w Lazdynai ku rsy  kierow
ców kategorii B.

Vilnius, teł. 47-27-43,41-34-65.
(Zam. 1326)

ZATRUDNIĘ... 
W ileńska W yższa Szkoła 

Rolnicza 
za tru d n i wykładowcę tow aro

znawstwa spożywczego.
Teł. 54-22-10, 54-22-23. 
Z a trudn im y farm aceutę.
Teł, 79-60-26.

(Zam. 1)

mm&

M i ’
Paszilaicziai, 
ul. Żeminos 26

Pizza do domui 
48- 14-84 

20 rodzajów pizzy
Możecie tu wybrać pizzę 
“według swej kieszeni” 

Zamawiajcie pizzę 
do domu 

Vilnius, tel. 48-14-84 
od godz. 11 do 23

Redaktor naczelny 
Czesław MALEWSKI

Nasz ad res: Laisvćs pr. 60 
2056 Vilnius, Lietuvos Respublika 

Indeks 0044 SL 322, ISSN 1392-0405 
E-Mall ad res k u r ie r  w  @ p o s t  5 cl. It

-42-79-04,42-

°p ienia. ‘ :8k'amę d°  ”Kur,era W ą s k ie g o ” przyjmuje się pod ądresem: 
Dom Prasy, Laisvśs pr. 60, piętro 11, pokój 1101, tel./ fax 42-69-63, tel. 42-78-63 

w dniach pracy od godz. 9.00 do 17.00.

TELEFONY: sekretariat redaktora naczelnego— 42-79-01, zastępcy redaktora - 
79-48, 42-79-73, sekretarz redakcji, zasL sekretarza — 42-79- 49.

DZIAŁY: polityczny, problemów społecznych—42-78-72, aktualności krajowych—42-79-64, 
ekonomiczny, życia wsi— 42-79-68, stołeczny, kultury— 42-79-77, literatury i sztuki— 42-79-88, 
szkolnictwa i młodzieży, listów i interwencji — 42-69-65, sportu— 42-79-04, reklamy i ogłoszeń — 
42-69-63. Fotokorespondenci— 42-90-81. Korespondenci: na rejon wileński i trocki— 57-73- 81, 
solecznlcki — 51-491, śwlęciańskl — 54 -843. ■ '.  • I;' .•

Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Opinie 
czytelników zawarte w ich listach nie zawsze s ą  zbieżne z 
opinią redakcji._____________________________________ .

Dyżurny redaktor 
Krystyna 

ADAMOWICZ

ukowców zostaną włcroice wyjnw w


